
DZIENNIK W ARSZAW SKI
Nr. 121. Czwartek, 5 (17) Czerwca. 1869 r.

S ie n n ik  wvcho<Ui codziennie oprócz Św iąt Hroczystych i N iedziel. _ P renum erata  
P o jm u je  się w W arszaw ie i u rzędach  Pocztow ych; w W arszaw ie przyjm uje się ta k  w 
Stównym kan torze  D yrekcji przy ulicy M iodow ej N . 487, ja k  i w innych kan
lorach.— P ren u m era ta  w W arszaw ie rocznie rsr. 8 ;-  połroc/.m c rsr. 4, ■ ‘
2; miesięcznie kop. 67.- Bez odnoszenia p renum era ta  m e p rz y jm u je jię . - ^  odno 
S2enie do dom u, dop łaca  się miesięcznie kop. 5; - w  U rzędach  Pocztowych. ^
*6:—półrocznie rsr! 5 ;-k w a r ta ln ie  rsr. 2 kop. 50 i n a  te t y l k o  t c r n n n a  przyjm ujc s ę
Prenumerata; w główaym  zaś kan to rze  m ożna prenum erow ać po tejże cenie n a  te  same 

term ina, a  n a  inne po kop. 92 n a  m iesiąc.

O bwieszczenia przyjm ują się za o p ła tą  od w iersza druku: za 1-krotn# obw ieszczenie 
kop . 6; za 2-krotne' kop. 9; za 3 -k ro tne  kop . 12.—A rty k u ły  nadesłane do zam ieszcza­
n ia  bez w skazania w arunków  ze strony  au tora, przechodzą do zupełnego rozporządze- 

T» O l i  U  n ia  D yrekcji.—A rty k u ły  nieprzyjęte, będą zw racane tylko n a  osobiste żądania i zacho-
i t U i Y  U .  wywane będą 3 miesiące; p rzyjęte, w raz ie  potrzeby podlegają skróceniom. — B isty

przyjm ują się ty lko  frankow anej — A rtyku ły  i ogłoszenia nadsyłane do zamieszczenia 
tei/oi sameyo dnia,, pow inny być dostaw iane do R edakcji przed godziną 9 z ra n a .—R e- 
dacja  o tw artą  je s t d la  osób m ających in teresa, codziennie, oprócz dn i świątecznych, o a  

godziny 12 do 1 po południu.

P R E N U M E R A T A
N A

DZIENNIK WARSZAWSKI
Dziennik Warszawski w trzecim kwartale bę­

dzie wychodzić, według tego samego programu, 
W tym samym formacie i w takich samych wa­
runkach. jak w kwartale drugim.

Prenumerata miejscowa zostaje na kwartał 
Ill-c i taż sama co w kwartale poprzednim, & 
mianowicie:

bez rozsyłania:
n a  r o k ................. rs. §  -
„ 6  m iesięcy  . „ 4  —
„ 3  m iesiące  . „ 2  —
„ 1 m iesiąc . „ — K. €►«

Za odsyłanie do domu, dopłaca się miesięcz­
nie kopiejek 5.

Prenum erata prowincjonalna przyjm owa­
ną będzie tylko w Warszawskiej Ekspedycji 
Gazet, w  K antorze G łównym  Dyrekcji obu 
Dzienników w Warszawie, przy ulicy M iodo­
wej Nr. 487 , oraz na prowincji we wszystkich  
Urzędach Pocztow ych (Kantorach) w  guber- 
njach K rólestw a P olsk iego  r o c z n a ,  p ó ł r o ­
c z n a  i k w a r t a l n a ;  wynosi ona:

n a  rok . . . . rs. lO
6  m ies ięcy  . „ 5.

„ 3  miesiące . „ 2  k. 5©
W kantorze głów nym  Dyrekcji obu Dzien­

ników, obok powyżej wym ienionych term i­
nów przyjmuje się prenumerata i na jeden 
miesiące po cenie kop. 92, i dalej w tym  sa­
mym stosunku.

Pp. Prennm eratorcw ie zamiejscowi p ragnący  
prenumerować Pziennik w K antorze Głównym 
Dyrekcji, raczą, nadsyłać wszelką, prenum eratę 
ha term in żądany w prost do Dyrekcji franco , z 
Wyraźnem wypisaniem adresu.

Ostrzegamy pp. prenumeratorów zamiejsco­
wych że jeżeli pragną nie doznać przerwy w o- 
trzymaniu Dziennika, powinni o ile można naj­
wcześniej dopełnić przesyłki pieniędzy.

SMP I S R Z E C Z Y .
D Z IA Ł  U R Z Ę D O W Y . —  O rd e ry .— N o m in ac je .— N ad - 

z°rcy  dochodów z akcyzy. — Rozkaz p. o. O ber-po licm aj-

d z i a ł  n i e u r z ę d o w y . — W a r s z a w a .  — P rzeg ląd  
polityczny. — Telegramy. — Wiadomości telegraficz­
ne. —  O gólne zgrom adzenie akcjonarj uszów drog i żelaznej 
^arszaw sko-w iedeńsk ie j. — Spraw ozdanie drogi żel. w ar- 
Szawsko-w iedeńskiej za ro k  1 8 6 8 . Ja rm a rk  wełniany.
Podzielność m aterji. —  K u rje rek  m iejski. —  W ypadk i 
m iejskie. —  K u rsa  m onet. —  B ank  handlowy m iędzynaro- 
d°w ; w P e te rsb u rg u .—  U rządzenie pocztowe. —  K olej że­

lazna. —  Przesied lan ie . — Cząstkow a sprzedaż gazety
Wiest. - W yrok  uniew inniający . —  Austrja i z ie m ie

s ło w ia ń sk ie . K w estja  k lerykalna; sejm  w ęgierski. —  
A rcyksiążę H en ry k . — F r a n c ja . Podróż cesarza i cesa­
rzo w ej.—  L is t księcia  P ersig n y ’ego. —  Je n e ra ł  F le u ry .— 
A resztow ania. —  G -reC U  . W ybory . — Z g o n  L itw inO -
w ic z a .

p r z e w o d n i k  w a r s z a w s k i .  _____________

DZIAŁ URZĘDOWY 
W a rs z a w a ,  

dnift 5 C zerw ca .
Ordery.  N a przedstaw ienie  m in istra  spraw iedliw ości, 

o pom ocy okazanej delegowanym  do N iem iec członkom  ko­
m isji liypotecznej, ustanow ionej przy  m inisterstw ie spraw ie­
dliw ości, w obeznaniu się z o rgan izacją  władz hypotecz- 
nycli niem ieckich j N ajjaśn iejszy  P a n  , w d. 2 2 m aja , ra ­
czył udzielić ordery: zaw iadującem u sądownictwem  w M e­
k lem b u rg u , radcy stanu dok to row i‘Bucllka -— św . S t a n i ­
s ł a w a  X k  1.; członkowi królew sko - p rusk iego  wyższego 
try b u n a łu , doktorowi Franciszkow i Fersterowi-— t e n ż e  
o r d e r  2 k l . ;  prezesow i sądu ziem skiego w W iedniu  k a ­
walerowi von ScharSchmidtowi— św . A n n y  2 k l .  z k o ­
r o n ą  C e s a r s k ą ;  radcy  sądu  ziem skiego w W iedn iu  
Dwrschnerowi,  członkowi sądu  drezdeńskiego, radcy dwo­
ru  H ejnk  i radcy  sądu m iejskiego w B erlin ie  M edelowi— 
t e n ż e  o r d e r  3 k l .  N ajjaśn iejszy  P a n  raczył także o- 
świadczyó najw yższe podziękow anie naczelnem u b urm istrzo ­
wi m. H a m b u rg a , doktorow i Hallerowi,  za pom oc w tymże 
przedm iocie.

Nominacje i  dymisje urzędników warszawskiej tym ­
czasowej komisji obrachunkoicej. N a skutek  postanow ie­
n ia  kom ite tu  m inistrów , m łodszy rew izor kom isji, asesor ko- 
leg ja lny  Albrecht, w d. 18 kw ietn ia  r .  b . ozdobiony został 
o r d e r e m  św.  S t a n i s ł a w a  2 k l .  Z rozporządzenia 
k ieru jącego w arszaw ską tym czasow ą kom isją obrachunkową: 

i starszy buchalter radca kolegjainy  Sengteller  uwolniony 
został ze służby, na własne ż ąd a n ie , od 1 m aja r. b .; m ia­
nowani zo sta li: ra ch m is trz , n iem ający rang i Filipowski—  

pom ocnikiem  rew izo ra , od 1 kwie.tnia r .  li., m łodszy b u ­
ch alter sek reta rz  g u b ern ja ln y  Krzeczkowski  — - starszym  

i b u ch alte rem ; rachm istrz re g is tra to r  kolegjainy Schlezin-
qgr m łodszym  b u ch a lte rem ; dziennikarz radca  honorowy
Zarem ba— eg zek u to rem ; rachm istrz  re g is tra to r  kolegjainy 
F rosiński— d zienn ikarzem ; kanceliśc i: re g is tra to r  k o le ­
g jainy  Kopański  i n iem ający ran g i W ysocki— rachm i­
strzam i—  wszyscy od 15 m aja r. b . D ym isjonowany k an ­
celista  niem ający ran g i P ugaczew ski, p rzy ję ty  został na- 
pow rót do służby w obowiązku rach m istrza , od 1-go kw ie­
tn ia  r .  b.

Nadzorcy dochodu z akcyzy 1-go i  'd-go Uczastków 
Warszawskiej Grubernji, po d a ją  do wiadomości in te re so ­

wanych osób , że p a ten ta  na  praw o hurtowej i cząstkowej 
sprzedaży akcyznych trunków , na  drugie półrocze 18 6 9 ro ­
ku , powinny być ponow ione nieodm iennie ' w ciągu przy­
szłego m iesiąca i że ten  k to  n ie  w ykupi właściwego p a ten tu  
do dnia 1 (1 3 )  L ip c a , obowiązany z nastan iem  tego  te rm i­
nu , zaprzestać  prow adzenia handlu  akcyznem i tru n k a m i; 
n ie stosujący się do n in ie jszego ogłoszenia u legną  odpowie­
dzialności na zasadzie 12 § U staw y K arnej za przekroczenia 
wzo-lędem przepisów  akcyznych. P o rząd ek  podawania de- 
k laracij ten  sam  ja k i  egzystow ał dotychczas, t .  j .  osoba 
zgłaszająca się po kw alifikację do pa ten tu  obowiązana oka­
zać N adzorcy książeczkę legitym acyjną lub  też p a sp o rt, 
złożyć deklaracje ż w łasnoręcznym  podpisem , że sam a i m ie­
szkający z n ią  najb liżsi krew ni pod sądem  i śledztw em  nic 
są i nad to  dokum enta han d lo w e , stosownie do 2 6 2  i 2 6 3 
artykułów  ustawy akcyznej i 3 8 § przepisów  handlowych. 
Uti-zymujący zaś T rak ty je ry  i K aw iarnie obowiązani oprócz 
powołanych dokum entów  załączyć dowód z M ag istra tu , że 
takow e zakłady o tw arte stosow nie do istn ie jących  d la  nich 
przepisów . G odziny do przyjm ow ania deklaraeij w K ance- 
la rji N adzorcy  1-gO U czastku  (u lica  Sm olna N . 2 9 7 9 )  ód 
9-ej rano  do 2-ej p® p o łu d n iu , a  w K ancelarji N adzorcy

2-go U czastku (ulica M arszałkow ska N . 1066  P) od 8 -e - 
do 11-ej w łącznie rano  i od 4 do 7-ej po południu kaj 
żdego dnia.

W  rozkazie p. o. Ober -  Policmajstra do policji wyko­
nawczej z a s N r . 155 wydanym , zamieszczono-. W  p rze­
pisach Najwyżej zatw ierdzonych zam ieszczonych w rozkazie 
m in istra  wojny, z d. 17 czerwca 186 6  r .  za N r. 17 3, po­
między Innern i pow iedziano: niższym stopniom  pow racają­
cym do służby z urlopów , oraz nowo w stępującym  do woj­
ska, rek ru to m , zab ran ia  aię b rać  z sobą do wojsk fam ilję, i 
skarb  ani kw ater dla rodzin  ich, ani jakiegokolw iek w spar­
cia udzielać n ie będzie. Pow ołując się n a  rozporządzen ie  
zam ieszczone w tym  przedm iocie w rozkazie do p o lic ji, w r. 
1 8 6 7 ,  za N r. 70 , ponow nie polecam  policji wykonawczej, 
rozpow szechnić pom iędzy m ieszkańcam i m iasta  W arszaw y, 
powyższe postanow ienie i przy  odsyłaniu rek ru tów  lub po ­
w racaniu urlopow anych n a  służbę, przypom inać im o zaka­
zie zab ieran ia  z sobą rodzin .

DZIAŁ NIEURZĘDOWY
W arszaw a, 

dn?a 5 (1 7 ;  C zerw ca .
Rozruchy w Paryżu, które trw ały przez pięć 

dni, zupełnie ustały, do czego przyczyniły się 
znacznie odezwy dzienników wszystkich p ra­
wie barw, z wyjątkiem radykalnych, oraz u- 
dział samych obywateli w ich poskramianiu. 
Pobudki i cele nielicznej garstki wichrzycieli, 
którym  przy pomocy zawsze gotowej masy 
ciekawych, udało się przez kilka dni niepokoić 
stolicę F rancji, dotąd stanowią zagadkę. -— 
Uwagę powszechną w Paryżu, zajmuje obecnie, 
zamieszczony w Constitutionnelu list p. Persi- 
gnego, bez adresu, ale o ile się zdaje, pisany 
do p. Olliviera. List ten jest czysto osobistą 
obroną, lecz ma związak z rezultatem  ostatnich 
wyborów. Z początku krążyła pogłoska, że 
p. Persigny, w obec wspomnionego rezultatu  
wyborów, doradzał cesarzowi reakcyjną poli­
tykę; następnie zaś wprost przeciwnie, stawia­
no go na 'czele tych, co doradzali politykę li­
beralną. P. Persigny w swym liście [zaprze­
cza obu tym  pogłoskom i utrzymuje, iż nie do­
radzał polityki reakcyjnej, ale zarazem dodaje, 
iż nie pochwala w zupełności konstytucyjnych 
ustępstw z 19 stycznia 1869 r., występując 
przytem przeciwko obecnym ministrom a mia­
nowicie p. Rouherowi i retorom, wyraźnie ma­
jąc na myśli pp. Thiersa i Juljusza Favre. 
Przyjęcie przez p. Persigniego takiego stano­
wiska pośredniego, oburzyło przeciw niemu 
tak  reakcyjne, jak  i liberalne dzienniki, k tó re  
zbijają jego rozumowania i zarzuty. Ciekaw­
szą jeszcze będzie zapowiedziana odpowiedź p. 
Oliviera na ten list.

Hr. Andrasy prezes gabinetu węgierskiego, 
odpowiadał na ostatnich posiedzeniach sejmu 
peszteńskiego na dwie interpelacje. Co do 
zarzucanego mu roszczenia prawa gabinetu do 
tłomaczenia i wyjaśniania praw, przyznał, iż 
tylko do władzy prawodawczej stanowiącej 
prawa, należy ich wyjaśnianie i tłomaczenie 
dla kraju, gabinetu zaś obowiązkiem jest ich 
wyjaśnianie. Urzędnikom mającym je  w ykony­
wać. Tym zręcznym zwrotem, hr. A ndrassy 
rozbroił oburzoną na niego lewicę. —- Co do 
drugiej interpelacji, prezes gabinetu węgier­
skiego zaprzeczył, jakoby na granicy Turcji



robione były przygotowani^ wojenne w celu 
wcielenia Bośnji i dcmał, jjs państwo aństro- 
węgierskie w tedy by tylko mtef^enioWało na 
Wschodzie, gdyby i inne państwa interwenio­
wały.

Jak  zapewnie przypominają sobie czytelnicy, 
pomiędzy innemi kandydatam i do tronu hisz­
pańskiego wymieniano także infanta portugal­
skiego dom Augusta, b rata  króla panującego, 
ą syna dom Fernanda, k tó iy  to infant miał po­
jąć  za małżonkę córkę księztwa Montpensier i 
tym  sposobem zjednać sobie stronników, i księ­
cia Montpensier i unji iberyjskiej. Kombina­
cja ta  jednak, jeżeli istniała, obecnie została 
zniweczona, gdyż Dom Fernando odmówił u- 
dzielenia pozwolenia na to małżeństwo, że zaś 
sam nie m a żadnych widoków na koronę hisz­
pańską, okazuje się już z tego, iż w tych dniach 
połączył się morganatycznyin związkiem m ał­
żeńskim z byłą tancerką panną Hansler.

W  Belgji rozdwojenie pomiędzy senatem a 
gabinetem ciągle się odżywia; senat odrzucił, 
pomimo wszelkich pojednawczych usposobień 
gabinetu, projekt do prawa o zniesieniu przy­
musu osobistego za długi, gabinet zaś niejest 
w stanie cofnąć tego projektu, uchwalonego 
już przez izbę deputowanych.

W  angielskiej izbie lordów rozpoczęły się 
już rozprawy nad bilem, znoszącym kościół 
panujący w Irlandji; w wczorajszym naszym 
telegramie, donoszącym o rozpoczęciu tych 
rozpraw, zaszła pomyłka, jakie nieraz mogą 
się zdarzyć przy pośpiechu telegraficznym. 
P e ty c je  złożony w. izbie, lordów przeciwko bi­
lowi, me bidy klasztofn& (Monaster), ale ol­
brzymie (Monstre), gdyż jedna z nich, z Man- 
chestru, miała mieć 230,000 podpisów.

Dzienniki angielskie, jak  już wspominali­
śmy, oburzały się na teorję senatora Sumner a, 
w edług której W ielka Brytanja miała być o- 
bowiąząna do wynagrodzenia Stanom Zjedno­
czonym strat, na jakie były narażone jako 
państwo, z powodu uznania przez Anglję skon- 
federowanych za stronę wojującą i dostarcze­
nia im statków trudniących się następnie kor- 
sarstwem. Dzienniki te dowodziły, iż było 
bezprzykładnem w historji, aby jakie państwo 
było zmuszone do zapłać nia kary pieniężnej 
za swój pogląd polityczny. Zdaje się, że rząd 
washingtoński, zgadza się ze zdaniem dzienni­
ków angielskich, gdyż Ń ew -York Times zape­
wnia, iż instrukcje p. Motleya zalecają mu, 
w razie gdyby rząd angielski wszczął układy 
w sprawie statku Alabama, oświadczyć, że 
Stany Zjednoczone nie będą domagały się wy­
nagrodzenia za szkody, zrządzone im jako pań­
stwu. W  sprawie tej Kanada chce przyjść 
w pomoc metropolji i zaczyna rościć do Sta­
nów Zjednoczonych pretensje za napaści fenie- 
nów z terytorjum  Stanów Zjednoczonych, 
którym  to napaściom nie przeszkodził rząd 
washingtoński, chociaż by ł w możności im za- 
pobiedz.

T e l e g r a  a n  y
D zien n ik a  W a rszaw sk iego .

M a d r y t ,  16 [4) czerwca. S er­
rano został wybrany na rejenta.

P a r y ż ,  16 (4) czerwca. Ce­
sarz w  liście odpowiadającym de­
putowanemu z Macon, łączy się z 
jego poglądem; rząd powinien być 
dość silny, aby mógł odeprzeć na­
paści stronnictw i nadać istotne 
swobody.

( Correspondenz Bureau).

JŚ& yrfi Jff *0 I 1 f i l  f i
W iadomości telegraficzne

* W iedeń, 15 (3) czerwca. Wiener Ztng ogłasza w 
swej- części urzędowej traktat zaw arty pomiędzy 
A ustrją i Prusam i w przedmiocie uregulowania sto­
sunków nadgranicznych pomiędzy monarchją au- 
stro-węgierską i Prusam i wzdłuż Czech i prowincji 
pruskiej Szlązka. (Wbtffs T. B.J.

* Peszt, 14 (2) czerwca. Na dzisiejszem posiedze­
niu izby deputowanych, prezes ministrów hr. A n- 
drassy odpowiedział na postawioną przez Mileticza 
interpelację w przedmiocie mniemanych uzbrojeń w 
pograniczu wojskowem i zamiarów zaborczych 
względem Bośnji. H r. Andrassy zaprzeczył uzbro­
jeniom i powiedział: Austrja i W ęgry życzą sobie 
utrzymania pokoju względem Wschodu i przestrze­
gania polityki nieinterwencji. Ta ostatnia atoli mu­
si mieć kres, jak  skoro inne mocaostwa będą inter- 
wenjować. W  ten sposób załatwioną została inter­
pelacja. Następnie izba uchwaliła prawo o poborze 
do wojska, (Tamże).

* Peszt, 14 (2) czerwca. Zamknięcie sesji sejmu 
węgierskiego wyznaczone było pierwiastkowi) na 
23-go czerwca. Z powodu atoli uporczywego prze­
wlekania rozpraw przez lewy kraniec, zamknięcie 
sesji będzie mogło nastąpić zaledwie przed samem 
zgromadzeniem się delegacij, sejm zaś zwołany zo­
stanie znowu w połowie września. ( Cor. Bur.).

* Paryż, 14 (2) czerwca. Journal officiel ogłasza w 
swem wydaniu wieczornem sprawozdanie szczegó­
łowe o rozruchach w stolicy i kończy takowe uwa­
gą: Ze sprawozdania tego wychodzą na jaw  dwa 
fakta. Po pierwsze: uczucie ludności odwraca się 
wszędzie od rozruchów. Powtóre: przy wytrwałem, 
spokojnem Występowaniu ze strony władz, rozru­
chy takie dają się zawsze usunąć bez użycia oręża. 
(Tamże).

* Madryt, 15 (3) czerwca. Podczas rozpraw w 
kwestji rejencji, Topete odpowiedział Castelar’owi, 
że ani on, ani jego koledzy, nie myślą bynajmniej 
narzucać krajowi nikogo; decyzja w tym względzie 
należy wyłącznie do kortezów; sądzi on atoli, że 
wyniesienie księcia Montpensier na tron, jest jedy- 
nem rozwiązaniem możebnein. ( Wolffs T. 11.).

* Madryt, 14 (2) czerwca. W czoraj złożyło przy­
sięgę na konstytucję 1,100 oficerów i urzędników 
cywilnych. (Cor. llav. Bul.).

* Lizbona, 14 (2) czerwca. Ze źródła wiarogodne- 
go zapewniają, że król Ferdynand oświadczył się 
przeciw zamierzonemu małżeństwu infanta Augusta 
z jedną z córek księcia Montpensier, i skutkiem te­
go projekt ten został zaniechany. (Tamże).

* Londyn, 14 (2) czerwca. Niektóre gazety dono­
szą, że kwestja sporna w przedmiocie zabrania przez 
hiszpanów, na wodach angielskich, statku amery­
kańskiego „Lizzie M ayor,” została załatwioną. P o ­
wiadają, że Hiszpanja przystała na uniewinnienie 
się i na wynagrodzenie szkód. (Tamże).

* Londyn, 14 (2) czerwca. Z Nowego Jo rku  do­
noszą pod datą dzisiejszą przez telegraf atlantycki: 
Netu- York Times donosi, że p. Motley, poseł amery­
kański w Londynie, otrzymał polecenie, ażeby w 
razie gdyby rząd angielski chciał wszcząć na nowo 
układy w kwestji statku „Alabama,” oświadczył, że 
Stany Zjednoczone, jako państwo niedomagają sięod 
Angiji żadnego, wynagrodzenia za szkody spowodo­
wane uznaniem przez nią stanów południowych za 
stronę wojującą. — Telegramy z Havanny z 13-go 
b. m., pochodzące ze źródła hiszpańskiego, donoszą 
o zadaniu zupełnej porażki powstańcom pod P uer- 
to-Padre. Powstańcy stracili 1,200 ludzi, w tej licz­
bie jenerała Marmol’a, podczas gdy straty hiszpa­
nów wynoszą tylko 60 ludzi. (Tamże).

* Londyn, 15 (3) czerwca. W  dalszym ciągu roz­
praw  w izbie lordów- nad bilem dotyczącym kościo­
ła  irlandzkiego, hr. Clarendon i lord Romilly stawa­
li w obronie tego bilu w duchu uchwały izby gmin, 
podczas gdy lord Pedeliffe, hr. Carnarvon i biskup 
kanterburyjski przemawiali za przyjęciem takowe­
go z rozmaitemi poprawkami. Książę Rutland prze­
mawiał za prostem odrzuceniem bilu. (Tamże).
^ * Nowy-.Jork, 13 (1) czerwca. A jent powstańców 

Kuby w W ashingtonie żądał od rządu amerykań­
skiego uznania niepodległości Kuby w skutek dy­
misji jenerała Dulce. Sekretarz stanu do spraw za­
granicznych, p. Fish, odrzucił to żądanie mówiąc, że 
zmiana gubernatora na w. Kubie nie dowodzi je ­
szcze, ażeby H iszpanja opuściła wyspę. P . Fisli do­
dał, że uznanie niepodległości K uby przez Stany 
Zjednoczone mogłoby nastąpić dopiero Avtenczas, 
gdyby ta niepodległość stała się faktem spełnionym 
po zupełnem wypędzeniu wojsk hiszpańskich zaj­
mujących wyspę. Zapewniają, że rząd amerykański 
postanowił nieuznawać powstania na wyspie Kubie. 
(Cor. H. 13.). r  l

* (O g ó ljn e  z g r ^ m ą l ż e n i e  a k c j o n a r j u -
3ZÓW d r o g i  ż e lą z ^ e jy l r s z a w s k o - w ie d e ń -
a k ię j) ;  Wczoraj, sloaownie do poprzednich ogło­
szeń, w  saii resursy  kupieckiej, odbyło się j e d e n a s t e  
ZAvyczajne ogólne zgromadzenie a k c j o n a r j u s z o W  

wspOmnionej kolei, na którem było o b e c n y c h  20° 
stowarzyszonych, z  prawem do 2 , 5 1 0  g ł o s ó w ,  jako 
reprezentujących kapitału przeszło 10,000,000 rsr., 
zatem % całego kapitału, co je s t nader r z a d k i e j '1 
zjawiskiem av  dziejach towarzystw dróg żelaznych-

Posiedzenie odbyło się pod prezydencją Avice-p1'0'  
zesa jenerał-m ajora Feuchtnera, w obecności czio11'  
ków rady zarządzającej: jenerał-m ajora Czernickie­
go, rzeczyivistogo radcy stanu Freyganga, Jana hr- 
Renarda i księcia K arola Hohenlohe, jako pełnomo­
cnika Andrzeja hr. Renarda.

O godzinie 12-ej prezydujący, jenerał- mąj°r 
Feuchtner, zagaił obrady i zaiviadomil przedewszyst' 
kiem zebranych, że nawczorajszem posiedzeniu rady 
zarządzającej prezosjej dotychczasowy, baron Musch' 
Avitz, Avice-prezes: Antoni Laski, oraz członkowie-" 
książę Uieist i W ładysław Laski złożyli SAvoje man- 
data dodając, iż w tej ehwiliskładają także i p o z o s t a l i  

a obecni na posiedzeniu członkowie rady, poczem 
przystąpił do ot Avar ci a obrad koleją drukowanego 
porządku dziennego, dla ulatAvienia zaś w- tej czyn­
ności, zaprosił na asesorów pp. Dominika Zielińskie' 
go, Aleksandra Preyssa, Edwarda Tysa i Andrzej'1 
Brzezińskiego, do trzymania zaś pióra p. Andrzej*1 
W olfa, radcę prawnego dyrekcji dróg żelaznych 
wńrSzawśkÓ-AViedeńskiej i bydgoskiej.

Z członków' należących ylo narodoAvosci niemiec­
kiej, adwokąci z Berlina, tak a v  imieniu własnem, Jft'  
k o i av  imieniu swoich mandantó w, upraszali, aby każ­
da pod rozbiór przychodząca kAvestja równiież i p°" 
niemiecku mogła być z kolei Arygłaszaną, do czeg° 
zgromadzenie przychyliło się.

O głoszonego drukiem  spraAvozdania z budowy ] 
exploatacji drogi żelaznej Avarszawsko-AviedeńskieJ 
za r. 186$, k tórego rezu lta ta  a v  oddzielnym artyku­
le podajemy, jak o  doręczonego wszystkim ukcjonw 
rjuszem , av skutku  jednozgodnego uznania czyta0 
nie było potrzeby.

P. Góldstand prezydujący a v  komisji rewizjD' 
no-rachunkowej odczytał protokuł odbytej rewizj1 
rachunków za r. 1868, poczynionych monit i złożo­
nych odpowiedzi, czyniąc Avniosek o zatAvierdzem6 
rachunków według zmian zaproivadzonych a v  ni°h 
przez kom isję rachunkow ą; Avniosek ten jednozg0'  
dnie przyjęty  został i udzielone zostało zakwitow*1' 
nie rachunków za rok 1868.

Z kolei zajmoAyano się ustanoAvieniem dywidendy- 
Na w niosek preżydiyącego, z czystej pozostałości wy­
noszącej rsr. 500,290 kop. 5 2 cyfrę końcoivą fSi’; 
290 kop. 52 ys postanoAviono jednogłośnie przem esC 
ty tu łem  rem anentu na ro k  następny, sumę zaś okrą­
g łą , rsr. 500,000, rozdzielić między 125,000 szt«Ą 
akcij tow arzystw a, av skutku  czego wypadło dyW1'  
dendy na każdą akcję rsr. 4, czyli mniej o jed®11 
rubel a v  porów naniu z rokiem  zeszłym .

Wniosek o zwołanie ogólnego nadzwyczajnego 
zebrania akcjonarjuszoAv a v  celu obradowania n_a 
zm ianam i m ającem i się zaprowadzić a v  ustawie, j e'  
dnozgodnie został przyjęty, przyczem upoAvażnio°° 
przyszłą radę zarządzającą do wypracowania proje' 
k tu  av  tym Avzgledzie, z tym warunkiem , aby ogól'10 
zgromadzenie nadzAvyczajne przed końcem rok*1 
bieżącego  było zAvotane.

W niosek o wstrzymanie budoAvy drogi bocz11?! 
z CzestochoAva do Herbów, rÓAynież jednozgod1*1' 
zaakceptowany został. RÓAvnież jednomyślnie p1"P" 
jęty  został Avniosek o częścioAvy rozdział rad zarĄF 
dzających dróg żelłiznych AvarszaAVsko-wiedeńskle.j 
i warszawsko-bydgoskiej av  taki sposób, żeby odH1 
prezes i wice-prezęsoAvie byli Avspolni dla rad za­
rządzających; inni członkowie zaś żeby byli oddzP1' 
ni dla każdej rady zarządzającej.

Nakoniec dopełnione zostały Avybory na członk0^ 
do komisji rachunkoAvej, tudzież na członkó>v przF 
szlej rady zarządzającej. Znaczną większością g , 
sów ostatecznie wybrani zostali: a) do komisji ** 
chunkOAvej pp. Juljuśz W ertheim , StanishiAV A ? 
loAVski, H enryk Rosmann i Stanishrw KosseCy.■ 
b) do rady zarządzającej : jenerał-m ajor Czerni0k ’ 
jenerał-m ajor Feuchtner, rzeczyAristy radca staIllj 
Freygang, rzeczywisty radca stanu Gudoivski, F lj\  
k ier Leopold Kronenberg, radca tajny Kruze, y, ; 
staw M uller bankier z Berlina, Jan  hr. Ren111’ 
rzeczywisty radca stanu Ambroży Zaborowski-

Po Avyczerpaniu w taki sposób porządku dzi°nr ]< 
go, skoro wybrani tak do komisji rachunkowej, A® 
i do rady zarządzającej mandaty przyjęli, pi't'Zf v 
jący jenerał-m ajor Feuchtner, ogłaszając posiedź01̂ ; 
ukończonem, w AA yrazach pełnych AA-ysokiej go d110 
wynurzył ogólnemu zgromadzeniu szczere p°tlZ
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kowanie, za tak  pojednawcze usposobienie w zała­
twieniu ty lu  różnorodnych kwestij.

Po zam knięciu posiedzenia ogólnego zgrom adze­
nia o godz. 5-ej po południu, now o-obrana rad a  ze­
brała się na posiedzenie i z łona swego w ybrała  na 
prezesa, tajnego radcę K ruzego, zaś na w ice-preze- 
só\y, bank iera”L eopolda K ronenberga i jenera ł-m a-
jora Feuchtnera.

Dziś odbywa się w tejże samej sali co wczoraj, 
jedenaste zwyczajne zgrom adzenie akcjonarjuszów 
drogi żelaznej w arszaw sko-bydgoskiej, mające na 
Porządku dziennym praw ie te same wnioski c,o i zgro-

> . • 1 t  /I i-nn i. \ \ r  -W  inudzenie wczorajsze akcjonarjuszów drogi w.-w.
* ( S p r a w o z d a n i e  d r o g i  ż e l a z n e j ^  A a r -

^ Z a w s T t o - W i e d ń s k i e j  z a  r. 1 8 6 8 ) . O głoszo­
ne drukiem  spraw ozdanie z budow y i eksploatacji 
drogi rzeczonej za ro k  1868, w sparte dwudziestoma 
Wykazami i tabelam i rachunkow em i, całkowity m ch  
funduszowy w  najdrobniejszych szczególsth  obja- 
Miiająćemi, przedstaw ia główniejsze rezu lta ta  jak 
następuje: kap ita ł nakładow y z pierwszej emisji 
składa się a) z rsr. 10,000,000 w akcjach sztuk 
10,000. b) z rsr. 1,200,000 w obligach pierw szeń­
stwa. D o tego przybyło w roku  zeszłym czyli z 
drugiej emisji c) rsr. 2,500,000 w akcjach zakłado­
wych i w reszcie d) rsr. 2,500,000 w obligach p ier­
wszeństwa. Z akcji pierwszej emisji um orzono przez 
losowanie po włącznie rok  1888 rsr. 61 < ,600 z obli­
gacji tejże emisji umorzono rsr. 105,62o. W edle bi­
lansu kap ita łu  nakładow ego na stronnicy 10, w pły­
nęło gotow izną na  akcje i obligacje obu emisji po 
koniec roku  1868 rsr. 11,236,652 kop. 53, wydano 
rsr. 11,141,837 kop. 82 ‘/ ,  w czeiu się ju z  roiesci 
koszt spłaty  ren ty  założycielskiej rsr. l,2oO,00 ); zo­
staje rem anentem  kap ita łu  nakładow ego rsr. 84,814 
kop. 7 0 '/ ,.  W edle  bilansu z eksploatacji zamiesz­
czonego na  stronnicy 37, dochód wynosił rub. sreb. 
2,767,550 kop. 6 rozchód rsr. 1,350,11)3 kop. oo J2 
pozostaw ałoby rsr. 1,417,356 kop. 17%  z tego  po­
trąca  się na  należności bilansem wyszczególnione, a 
mianowicie: na rzecz rządu, na procenta i am orty-

i  , _  n / i  n o t

połączeniu z pozostałością z r. 1867 rsr. 4,1bU K. o, 
daje ogólny fundusz rsr. 500,290 kop. o 2 '/2 do roz­
działu czyli na dywidendę między 125 ,0 0 0  sztuk 
akcij tow arzystw a. W  roku  1868 urządzono praw ie 
na wszystkich stacjach drugą kolej, tak żeby pociągi 
mijać się m ogły; położone w  tym  celu szyny w yno- 
sz 1 w iorst 6 'V, o- in n e  budowy i ulepszenia wykaza­
ne są na stronicach 6 i 7. Ś rodki przewozowe, jak  
objaśniono na stronicy 9, znakom icie pomnożone 
zostały przez kupno nowych parochodow, b ian .u ir- 
dów. wagonów osobowych i towarowych, lvasa 
zjednoczenia, czyli em erytalna, wedle bilansu na 
stronicy 13, m iała dochodu rs. 89,183 kop. -2 , ioz- 
chodu rs. 53,249 kop. 13% , pozostaje z koncern ro­
ku  1868 rs. 35,934 kop. 8, prócz tego m ajątek kasy 
zjednoczenia w papierach publicznych, h ip o tecz­
nych i gotówce wynosi rs. 229,406 kop. o4 /2, co 
w ykazuje nader korzystny stan tej instytucji. YY r. 
1868 z podróżnych osób nik t ani skaleczony ani za­
bity  nie został; 9 osób, w  większej części ze służby 
drotrowej, znalazło śmierć skutkiem  własnej m eo-drogow ej, znalazło  ------- — . -
strożności, przez zgniecenie buforam i przy  przesu- 
w ani u wagonów lub przez przejechanie. ecen pw am  u was^uimw .j ----------------  1,
ciąg w yszedł z szyn, prócz tego było 8 w ypa vow 
w ykolejenia się parochodow, tendrów  lub w agono , 
zkąd jednak nie pow stały znaczniejsze uszkodze­
nia. D o spraw ozdania obecnego dołączony został 
po raz  pierw szy wykaz budow y w ierzchniej, obja­
śniający znakam i typograficznem i jak iego  proWu 
W których  miejscowościach położone są szyny,

,  . T i *  rrv iih p . c rd z ie
w  Kburyki i  ------- r - -  - -
gdzie pokłady  dębowe i sosnowe, ja k  grube, gdzie 
żw irow anie, i w reszcie gdzie me ma żwirowania.

4> '
* ( J a r m a r k  w e ł n i a n y ) .  W czoraj na  placu j a r ­

m arcznym  przeważono w ełny p u d ó w  . 6 , 1  6 4 funtów 2 0 w 
połączeniu  więc z ilością poprzednio  p o d a n ą , ogol dotych­
czasowy dostawy czyni pudów 2 9 , 8 6 5  funtów  2 Dalszy 
dowóz znacznie zm alał, a że w ełny w roku  bieżącym  mamy 
m niej ja k  w roku  zeszłym  i ta  okoliczność pow innaby ko­
rzy stn ie  w płynąć n a  je j  cenę. M im o wyezekiwam wielu ku ­
pujących, co bywa zwykłym środkiem  zniecierpliw ienia p ro ­
ducentów , ruch  targow y n ie  je s t  bez życia. Sprzedano 
wczoraj około 3 ,0 0 0  centnarów ; H ilg ers  kupił cę n t" a™ " 
30 0 ,  L iepm an H oentzel około 150  centnarów , Z achert 4 0 0  
cen t., M oes 2 0 0  c en t., S tieglitz  z C esarstw a 300  cen t., R e- 
p han  150  c en t., Iloentzlow ie 3 0 0  c e n t ,  H ab er z W rocła­
wia 2 5 0  c e n t ,  spekulanci z B iałegostoku 400  cen t k ra jo ­
wi speku lanc i 2 0 0  c e n t ,  fabrykanci ze Z gierza, Łodzi i l o -  
maszowa 4 0 0  centnarów . P łacono za wełnę w ysoko-cienką 
od 100 do 112 talarów , za c ienką od 7 8 do 8o ta la iow , 
za średn io-cienką od 6 0 do 7 5 talarów , za śre n ią o

do 60 talarów . Ceny w porów naniu  z wczorajHżemi podnio­
sły się; producenci wełnę dobrze  wym ytą sprzedaw ali na­
w et po cenie zeszłorocznej. W ełn a  zeS trzeszkow ic p .B rz e ­
zińskiego, k tó ra  n a  tu te jszej zeszłorocznej wystawie owczar­
stw a nagrodzona by ła  m edalem , sp rzedaną  została domowi 
p . Stieglitz  po 110  talarów  za cen tn ar; w ełna ta  odznacza 
się szczególną cienkością i doskonaleni wymyciem. W  ogo­
lę tegoroczne  bardzo troskliw e mycie, zadowalm a kupu­
jących . B arany rasy  popraw nej m ają dość znaczny odbyt. 
N ajliczniejszy pokup był, o ile nam  wiadomo, u  p. Leszczyń­
skiego z R adom ska. Z sześćdziesięciu bowiem sztuk d o sta r­
czonych na ta rg  przez niego, to  j e s t  30 try k o w i 30 m acior, 
nozostało tylko sztuk  3, a jed n ak że  m aciory były w cenie 
Ż5 r s r ,  zaś try k i od 75 do 5 0 0  rs . Dowód to  najlepszy, 
ja k  m usiały być wyborowemi okazy, skoro w k ilka  dni j e  
rozebrano. O bok tego  jeszcze poczyniono również u  p. L e ­
szczyńskiego liczne zam ówienia na ro k  przyszły. Poim ęt zy 
tem i sztukam i uważaliśmy i ang ielsk ie  owce Southdow ns  z 
grubą  wełną. Są to prawdziwe olbrzym y, przeznaczone na 
m ięso, ważą bowiem po 2 30 funtów , a  w ydają 16 funtów 
wełny. Pozam awiano je  d la krzyżowania ze zwyczajnem i na- 
szemi owcami, a to  d la o trzym ania większej p rodukcji m ię­
sa. P rzy  te j sposobności podajem y dla uży tku  obywateli 
ziem skich, wykaz owczarń, z k tó rych  naby te  być m ogą e- 
gzem plarze z otw orzonego przez  ban k  k redy tu .  ̂ Owczarń 
tak ich  je s t  p ięć, a mianowicie: w dobracli Okęcie (w P°w. 
w arszaw skim ), własności p. Ł abędzkiego; w dobrach P iask i 
W ie lk ie  (w po w. lubelsk im ), w łasności p . B obrowskiego; w 
dobrach W ereszczyn (w pow. w łodawskim ), własności p . 
Ejdziatow icza; w dobrach Cielądz (w pow. raw skim ), w ła­
sności p. W olfa, i w dobrach  Gow artowa W ola (w pow. gro- 
d isk im ), własności p. S kró tkow skiego .— N aw alna bu rza  one- 
gdajsza szkodliwą zrobiła  dyw ersję dla wielu z właścicieli, 
k tórzy  w ełny swej nie m ieli w szopach pod dachem . P raw ­
da że najem  jednego  poddasznego p rzęsła  kosztu je  rs. 6, 
ale zabezpieczenie w ełny od zam oknięcia na cały czas j a r ­
m arczny, więcej n ierów nie znaczy. <tv

* ( P o d z i e l n o ś ć  i n a t e r i j ) .  W  dziele „C our 
de m edicine hom eopatique” d ra  Sim on wyczytujem y: J e ­
dnym  granem  złota m ożna pokryć płaszczyznę wynoszącą 
50  cali kw adratow ych, cząstk i onego rozdzielając się na  
2 ,0 0 0 ,0 0 0 , wzrokiem  u jąć  się dają. J e d e n  g ran  m iedzi 
rozpuszczonej w am onjaku fa rb u je  niebieskim  kolorem  7 7 
cali kubicznych wody; gdy znowu każdy cal kubiczny za­
wiera 2 1 6 ,0 0 0 , 0 0 0  cząstek  widzialnych. Je d e n  g ran  p i­
żm a zaw iera w sobie 32 0 kwadrillonów  cząstek , z k tórych 
każda zm ysłem  pow onienia poczuć się daje. J e d e n  g ran  
karm inu  farbu je  30 kilogram ów  (kw art) wody, a każdy je ­
go atom  farbu jący  n ie ma więcej ja k  1 30,00o>ooo. cala °  y ę~ 
tości. Je ż e li 1 0 -te  hom eopatyczne rozcieńczenie p latyny 
na płaszczyźnie stalowej osadzim y p recip itacją , m ikrosko­
pem  cząstk i m etaliczne rozeznać można. Złoto takunże 
sposobem  w ykryto na  jaw  w 5-ej 10-ej a naw et U  p o ten ­
c ji hom eopatycznej. S rebro  odkryć się daje w 12 p o t ,  
m iedź w 5, 12 potencij. N ad to  analiza spek tra ln a  B anse- 
na  w ykryła caesium  i rub id ium  w wodach m in e ra ln y ch , cze- 
o-o do tąd  chem ia swymi odczynnikam i dokazać n ie  m ogła. 
Chemicznie m ożna wykryć obecność ■/, 03, 100 grana  siark i 
za pom ocą octanu o łow iu ; jo d y n y  % ,0 „>ooo za Pom oc4 
krochm alu; także  arszeniku % ,ooo'ooo'ooo za Pomoc4 °d  
czynnika sa letram i s re b ra ; nakoniec Vio’ooo’uoo’ooc częśc 
o łow iu , wychodzi na jaw  za pom ocą w odorodu siarkowego. 
W idzim y z powyższego jak  owa nicość wyśm iana zadawek 
hom eopatyczuych, przecież do pew nego stopn ia  u jąć  się d a ­
je  za pom ocą dotychczasowych środków  naukowych. Ze 
znowu dozy hom eopatyczne tra fn ie  zastosowane w tak ie j 
podzielności sk u tk u ją , stw ierdzają  to codziennie sam i cho­
rzy , n ie  w spom inając ju ż  o w iarogodnych zapew nieniach le ­
karzy kom eopatów , k tórzy  takiem i dawkam i leczą i wyle-

czają. T. W. . , 1 ,
* (K u i 'j  u r o k  n n e j s k i ) .  J a k  dalece w arsza­

wianie i bawiący tu  obecnie goście z prow incji, p ra ­
gną. skorzystać z każdej sposobności do rozryw ki, 
dowodzi tego dzień w czorajszy, a raczej wieczór, 
podczas którego, pomimo nieobecności słońca i nie­
pewnej pogody, bardzo znaczna liczba osób zebrała  
się w o<>'rodzie D oliny szwajcarskiej na symfoniczny 
koncert B ilsego. P raw d a , że już obecnie sala u rzą­
dzoną została w tak i sposób, że każdej chwili może 
zapewnić i licznym  naw et gościom D oliny  bezpie­
czne i przyjem ne schronienie. P . W łodkow ski do­
konaw szy 'tego, z wytężeniem  nie małej energji, ma 
teraz pewnie pociechę myśląc, że piękne toalety 
dam  warszawskich, pochodzące z jego w ytw ornego 
magazynu, nie będą już narażone na zmoknięcie od
deszczu w Dolinie.

  Pom im o letniej ju ż  pory , a co w iększa przed-
św iętojańskich zabaw, dwie prelekcje jeszcze, p ro ­
fesora K otkow skiego i pani Rapackiej, wciąż się 
jakoś trzym ają i zapew ne zakończą się w raz z sło- 
tnem  pow ietrzem , przy  nastaniu stałej pogodnej 
kw adry. W  każdym  razie  odczyty geograficzne sza­
now nego profesora, o każdej porze dadzą się słu­
chać z przyjem nością i rzeczyw istym  pożytkiem .

  (Idy u nas koncerta ustały od jakiegoś czasu,

i a przez to samo, usposobiona, lepiej dla nicli publD 
czność w mnogich partjach w ybiera się na dw a za­
powiedziane: w Skierniew icach w prz t szlą niedzie­
lę na dochód pogorzelców i nazajutrz wr resu isie  o- 
bywatelskiej na dochód uczniów konserw atorjuin 
tutejszego przez laureatów  tej instytucji - za g ran i­
cą, dwaj fortepjaniści nasi: A ntom  K ąt siu i Jozef 
W ieniaw ski, zbierają lau ry  i gotówkę, l e n  ostatni 
w ystępuję obecnie w Londynie, gdzie na koncercie 
danym  w pałacu kryształow ym  w. d.22-m  maja m iał 
jedenaście tysięcy słuchaczy!

  N ajw iększą krzyw dę w yrządził deszcz ciągle
teraz trw ający, wełnie spóźnionej z przybyciem  na 
plac bankow y, albowiem zam okła ona tok, ze do 
w agi przypuszczoną być nie może. Z tern wszyst- 
kiem, tegoroczny ta rg  w ełniany _ popraw a się zna­
cznie i tranzakcje zaw ierają się ciągle, często naw et 
z zobopólnem  zadowoleniem kupców i producentów
zarówno. ..........

—- Czytam y w „Gazecie Polskiej, że trzy  utw o­
ry  Lenartow icza, nie w ydane dotąd nigdzie, prze­
tłum aczone zostały na jeży k  włoski przez profeso­
ra  M arucci w T urynie. Rzeczo a gazeta daje prób­
kę tego przekładu, którem u kom petenci przyznają
wielkie zalety.

— U  jednej z gospodyń wiejskich w gubern ji 
grodzieńskiej, w ylęgło się pól tuzina kurcząt czwo­
ronożnych! i wszystkie chowały się zdrowo dopoki 
ich nie zarżnięto...

—  Znani z w ystąpień na scenie tutejszej artyści 
dram atyczni, pp. T exel i Leszczyński, zostali zaan­
gażowani stale do tea tru  lwowskiego. _

—  O negdaj, o godzinie 3-ej z południa, w obe­
cności J W . H rabiego  N am iestnika, odbyła się w  o- 
grodzie Saskim  zapowiedziana przez nas próba si­
kaw ki obsługiwanej przez pojedynczego człowieka. 
W ynalazcą tej sikaw ki je s t p. Baranowski.

— O negdaj rozpoczęto roboty mające na  celu 
uregulow anie trzech ulic przyległych do traw n ika  
p rzed  kościołem ewangelickim .

_  Podobno jeszcze w ciągu bieżącego lata, most 
A leksandrow ski, na nowo będzie pom alowany.

_  N a zapowiedzianej przez nas licytacji o sprze­
daż papierni w Jeziornie, odbytej wczoraj w  B anku  
polskim, nabył tę  fabrykę na własność pan K aro l 
Roesler-

— D ziś, gdy m aterjaly  opałowe tak  drogo kosz­
tują, wielce pożądaną je s t wiadomość, że ]i. Ł ap iń ­
ski, znany z rzetelności i przedsiębiorczości, właści ­
ciel sk ładu węgli i drzew a —  sprow adza w znacz­
nych partjach i sprzedaje to r f, którego cena wynos: 
tylko trzydzieści k ilka kopiejek za korzec. Ni 
wiemy dotąd, zkąd mianowicie ten to rf pochodzi, 
zapewne jed n ak  z owych bogatych pokładów , k tó ­
re  znajdują się na przestrzenią pomiędzy W arszawą, 
a Radzym inem  i pod Ząbkam i, o k tórych  nie dawni > 
wspom inaliśm y.

—  G rad  spadły onegdaj, w M okotowie docho­
dził wielkości w łoskiego orzecha. Tegoż samego 
dnia, o godzinie 3-ej z południa, upadł w K rakow ie 
g rad  takiej wielkości, że niektóre jeg o  kaw ałki mia­
ły  przeszło dwa i pól cala średn icy!

— Znani tu  młodzi artyśc i, fortepjam sta Ja n  
K leczyński i skrzypek  W ł. Lubiński, zam ierzają 
dać koncert w Ciechocinku, lecz dopiero w d. 2o-iu 
lipca. A l

* ( W y p a d k i  m i e j s k i e ) .  W  dniu onegdaj szym , 
w cyrkule 4 'ragskim  o godzinie 6 ' / ,  w ieczorem , sku tk iem  
uderzen ia  p iorunu, zapalił się  skarbowy spichrz z prow ian­
tem  N r. 3, w którym  m ieści się znaczny zapas żyta i owsa. 
O gień przez  przybyłą  5 -ą  część straży ogniowej, niezw łocz­
nie ugaszonym  został; dach na  spichrzu w części spalony a 
w części rozebrany, m ała ilość żyta i owsa u legła p rzem oczę, 
niu . Stojący na  w arcie przy  m agazynie, żołnierz 1-ej ro ty  
warszaw skiego gubern ja lnego  bata ljonu , Filipow , od uderze­
nia p iorunu  dostał kontuzji. —  W  cyrkule Jerozo lim skim , 
na  ulicy G rzybow skiej, w dom u pod N r. 1 0 5 4 c , W ik to rja  
Orszcnow ska, służąca, znajdując się na  podwórzu podczas 
burzy , w sk u tk u  uderzen ia  p io runu  u leg ła  kontuzji. P o  u. 
dzieleniu je j  natychm iast pom ocy lekarsk ie j, pozostawiona 
na  k u racji w m ieszkaniu. —  W  cyrkule Zamkowym, w do­
m u pod N r. 4 8 1 , w w arsztacie kraw ca Z ielińskiego, czela­
dn icy : F ranc iszek  M ichalczak i W ojciech  S tafirsk i, pok łó­
cili s ię ;  pierw szy z nich  nożycami zrob ił drugiem u dwie nie 
bezpieczne rany  w ło p atk ę  i lewą ręk ę . S tafirsk i odesłali; 
do szpitala  św. R ocha, a M ichalczaka aresztow ano .— W  cy r­
ku le  W olskim , D oro ta  Juzw iak , w yrobnica, wychodząc 
szynku w dom u pod N r. 9 9 9C, nag le  zm arła. O wypadk, 
tym  w celu  w yprow adzenia śledztwa, zawiadomiono sąd.

* Kursa monet zagranicznych w W arszawie.
Z a ta la r  wczoraj rs . 1 kop . 16 %  dziś rs . 1 k o p . 1 6 %
Z a fran k  „ „ —  „ 32 % « « w 32 /
Za złoty reń . „ » —  « 66 » » —  »
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N B .  W iadom ość ta  n ie  pochodzi z urzędow ego źródła 
i może ty lko  służyć za wskazówkę.

* ( B a n k  h a n d l o w y  m i ę d z y n a r o d o w y  w P e ­
t e r s b u r g  u). B irż. Wied. donoszą , że w tych  dniach 
zatw ierdzona została ustaw a m iędzynarodowego b an k u  han- 
dlow ego (In te rn a tio n a l-B an k ) w P e te rsb u rg u , z kapitałem  
5 , 0 0 0 , 0 0 0  rs . sk ładającym  się z 2 0 , 2 0 0  akcij, po 2 5 0  
rs . każda. Założycielam i banku  są wyłącznie domy han­
dlow e: Skarm angi, R odokonaki, B ran d ta  i A . R ozentala  — 
w P e te rsb u rg u  ; M aurokordato—— w () des i o: .1. P . Skarm an­
gi —  w T ag a n ro g u ; F re n k la  —  w W arszaw ie; B erenberga, 
G o s le ra —  w H am burgu; Schredera  —  w A m sterdam ie; B et- 
m ana -— w F ran k fu rc ie  nad M enem  ; E rła n g era  ■—* w P ary - 
ż n ; U tgofa, B cera  i kom p. —: w L ondynie. W szystk ie  ak­
c je  bankowe ju ż  zostały  rozebrane  przez założycieli.

* ( U r z ą d z e n i a  p o c z t o w e ) .  Mosk. Wied. do - 
noszą , żo p m aja m in iste r sp raw  w ew nętrznych otrzym ał 
po lecen ie , aby n ie  oczekując skutków  czynności kom isji 
nadam ursk iej pod p rezydencją  je n e ra ł - ad ju tan ta  Skołko- 
wa , zajął się niezwłocznie urządzeniem  kom unikacji po­
cztowej m iędzy C habarow ką a zatoką P o s ie ta ; przyczem  
n a  u trzym anie trak tó w  pocztowych wyasygnowano 2 4 , 0 0 0  
rs . rocznic i 1 8 , 0 0 0  rs . jednorazow ie na kupno koni i u- 
rządzen ie  stacij , z funduszów  z iem skich ; oraz dozwolono 
w ypłacić zaraz 1 5 , 0 0 0  rs . na  poczet sum y 9 0 , 0 0 0  rs. asy- 
gnowanej na u rządzen ie  d rog i.

* ( K o l e j  ż e l a z n a ) .  Roboty na całej liu ji kolei 
żelaznej z osady Siergiejew skiej do Ja rosław ia , ja k  dono­
si koresponden t gazety B irż  Wied., szybko postępują; na 
rozległości 1 8 0  w iorst p racu ją  1 2 , 6  0 0  robotników ; dwie 
trzecie  części nasypu ju ż  są  gotow e, a pozostała ęzęść je s t  
a a  ukończeniu. Szyny i podkłady przygotow ano na całą 
d ro g ę ; obecnie zaczynają budować m osty, do k tórych że- 
lazo przywożą z zagranicy; lokomotywy i wagony budują  
się  na w arszta tach  k o m p an ji, a większa ic h , część zam ó­
w iona została za g ran icą. 1\ j  esiąni tęgo roku  spodzie- 
wają się otw arcia kolei dla pociągów' towarowych z po- 
m ienionęj osady do A leksandrow a.

( I  r z e s i e d l a n i  o). D onoszą z IViIna do gazet 
zagranicznych, że p rzesied lan ie  rodzin polskich i litew skich 
do  innych części C esarstw a, p rzyb iera  wielkie rozm iary. 
P o d łu g  tychże doniesień, p rzejechało  przez W ilno  15  ma­
ja  1 i 2 tak ich  rodzin , udających się przez Podole i Besą- 
rab ją  do K rym u.

( C z ą s t k o w a  s p r z e d a ż  g a z e t y  W  i e 8 t) , 
N acze ln ik  głównej dyrekcji p rasy , odezwą z d. 28 m aja za­
wiadomił oberpolicm aj s tra  po tersburgsk iego , że m in iste r 
sp raw  w ew tętrznych uznał m ożność dozwolić sprzedaż g a ­
z e ty  J'fiest  oddzielnem i num eram i. ( Golos).

* ( W y r o k  u n i e w i n n i a j  ą c y  ). D nia 3 0 maja 
izb a  sądowa p e te rsb u rg sk a  w wydziale krym inalnym  wy­
dala wyrok uniew inniający w spraw ie wytoczonej przez dy­
rek c ją  kom panji kolei żelaznej razańsko-kożlow skiej p rze­
ciwko redaktorow i gazety  Golon A. K rajew skiem u, o obra­
zę honoru. W yrok  ten  je s t  bardzo ważny, ja k o  zakre- 
ślający g ran ice  d ru k u  co do nadużyć spó łek  przem ysłowych.
( Sud. Wiest.J

przedm iocie atrybucij rządu co do t łu m a c z e n ia  
praw . I  rezes m inistrów  w ęgierskich zmodyfikował 
swe poprzednie oświadczenie, w tym  względzie w 
taki sposob, że powiedział, iż nie w ątpił n igdy ani 
na chwilę o tern, że atrybucje co do uchwalania 
p iaw , ozaz ich znoszenia, m odyfikowania i tłóm a- 
czenia prawom ocnie, należą wyłącznie do władzy 
praw odaw czej. Rządowi atoli, zdaniem  jego , służy 
praw o udzielania w w ypadkach naglących i pod 
w łasną odpowiedzialnością, władzom właściwym in- 
strukcij i tłom aczeń praw  obowiązujących. W  ten 
sposób hr. A ndrassy  usiłował sprostow ać swe nie­
dawne oświadczenie. Lecz opozycja nie zadowolni- 
ła  się tą odpraw ą, albowiem p. T isza zapowiedział, 
że odpowie na oświadczenia prezesa m inistrów  na 
jednem  z najbliższych posiedzeń; większość atoli 
postanow iła przejść co do całej tej spraw y do po­
rządku dziennego, i w ten  sposób w ydarzenie to, 
tak  samo ja k  rozm aite inne w ypadki niem iłe, zo­
stało całkiem  umorzone. (Nordd A . Z.).

( A . r c y k s i ą ż ę  H e n r y k ) .  D o Gr. Tgsp. piszą z 
W lednia pod datą 10-go czerwca: B aw iący obecnie 
/  M onachium brat arcyksięcia H enryka, arcyksią- 
że R ajner, otrzym ał od cesarza list, k tóry  ma być 
doręczony arcyksięciu H enrykow i i w którym  tem u 
ostatniem u przyrzeka się puszczenie w niepam ięć 
niełaski, w jak ą  on popadł z powodu zaw arcia 
związków m ałżeńskich z panną Lcopoldyną H of­
mann.

Austrj i  z ie m ie  słowiańskie 
( K w e s t j a  k l e r y k a l n a . —S e j m  w ę g i e r ­

s k i ) .  Wiedeń, 12-go czerwca. P o d łu g  wiadomości z 
L inz, proces wytoczony biskupow i R udigierow i zo­
sta ł załatw iony tymczasowo zapom ocą decyzji ta ­
mecznego sądu krajow ego, że biskup ten, za naru ­
szenie spokojności publicznej, ma być stawiony 
przed sądem przysięgłych, k tó ry  zgrom adzi się w 
lipcu. Usiłowania hr. B randis’a w celu uzyskania 
pośrednictw a ze strony cesarza, nie pow iodły się 
wcale, ze źródła bowiem w iarogodnńgo powiadają, 
że na posłuchaniu udzielońem  hr. B randis’owi w 
zeszły czw artek, cesarz oświadczył w kilku  słowach, 
że pozostawi postępow aniu sądowemu zupełną swo­
bodę działania. W  ogóle usposobienie sfer najw yż­
szych w W iedniu  nie jest bynajmniej przychylno 
dla biskupów, albowiem każdy praw ie dzień przy­
nosi jak ie  rozporządzenie, bądź podkopujące pow a­
gę tych ostatnich, bądź też skierow ane przeciw  kon­
kordatow i. T ak  dziś, pism a ogłaszają rozporządze­
nie m inistra wyznań, w zbraniające władzom dopo­
m agać biskupom przy w prow adzaniu w  wykonanie 
w yroków  w spraw ach dotyczących karności kościel­
nej. W e zwyczaju było dotąd, że jeżeli ja k i ksiądz 
skażany  był przez swego biskupa, za przekroczenie 
przeciw  przepisom  kościelnym, na areszt w  klaszto­
rze  łub w zakładzie karnym  przeznaczonym  dla 
księży, av takim  razie w ładze musiały, w razie we­
zwania ich, wdać się dla zniewolenia "księdza do pod­
dania się w yrokow i biskupiem u. O dtąd  ma to ustać, 
i kary  biskupie stosowane będą w takim  jedyn ie  
wypadku, jeżeli skazani na nie poddadzą się im do­
browolnie.— Z P esztu  donoszą, że na wczoraj szem 
posiedzeniu izby deputowanych, lir. A ndrassy  dał 
oc powiedź na interpelację p. K olom ana T iszy w

' F r a ń  o j *

( P o d r ó ż  c e s a r z a  i c e s a r z o w e j ) .  C zyta­
my w dzienniku Brance z 14-go b. m.: Donoszą, że 
została pęstanpw ioną stanowczo podróż cesarza i 
cesarzowej do B eau v a is , z okoliczności wystawy 
rolniczej okręgovvej, k tóra  odbędzie się w tern 
mieście. W  niedzielę, 27-go b. m., ich cesarskie 
moście znajdować się będą tam na uroczystości roz­
dania nagród.

1 1s t  k s i ę  c i il £  e }' s j g n  y ’e g  o). Comtitution-
nel ogłosił list o tw arty księcia P ersigny ’ego w przed­
miocie rezultatu  w yborów w ogólności.'  W iadom o, 
że obiegała pogłoska, iż z powodu rezultatu  wybo­
rów, książę miał jak o b y  odgryw ać rolę wręcz p rze­
ciwną. Z początku stawiano księcia P e rs ig n y ’ewo 
na czele tych, którzy ze w zględu na ten rezultat, 
doradzali cesarzowi politykę stanowczo reakcyjną. 
1 otem zaś liiowiono, że książę doradzał przeciwnie 
chwycenie się środków  stanowczo liberalnych. W vż 
wspomniony list otw arty księcia P e rs ig n y ’ego obala 
oba te przypuszczenia. _ L is t ten zaczyna się od o- 
świadczenia, że au tor nie je s t stronnikiem  polityki 
reakcyjnej, lecz że z drugiej strony nie pochwala 
bezwarunkowo ustępstw konstytucyjnych z 19 sty­
cznia. Ł atw o zrozumieć, że taki kierunek pośredni, 
do k tórego przyznaje się p. P ersigny , doznaje z obu

po-stron potopienia, i że z tego  powodu na list jeg o  
w stają pism a tak  rządowe, ja k  i liberalne. Lecz za 
to list ten obejm uje takie praw dy, k tóre  moga o- 
świecić każdego bezstronnego człowieka. T a li’mię­
dzy innemi au to r wyprow adza z niektórych wybo- 
ióvv radykalno-socjalistow skich następujący wniosek 
ogólny: _ „Po zestawieniu wszystkiego, położenie o- 
becuo nie ma w sobie nic takiego, co by mogło n ie ­
pokoić rząd  silny i energiczny. P o  za głosow ania- 
nji, k tóre  zadziw iły L uropę, nie ma żadnej idei, nie- 
możebnem bo wiem jes t dopatrzeć się idei w tej koa 
licji namiętności, zachcianek i zagniew anego w zbu­
rzenia, jak ie  mamy przed oczyma. W śród  takiego 
społeczeństwa dem okratycznego, jak iem  jest nasze 
społeczeństw o, z nieskończonem  rozdrobnieniem  
własności i z potężną organizacją kraju , koalicja ta, 
naw et bez. widocznego je j nierozsądku, nie m ogłaby 
wyzywać potęgi w ładzy publicznej. W  tym  świecić 
nie ma rzeczywiście nic strasznego, z w yjątkiem  
starcia się idei, albowiem same ty lko idee zdolne sa 
wywołać poświęcenie, gotowość 'do ofiar i męztwó 
bohaterskie. Lecz w czasach, w których żyjemy, po 
całym w ieku walki za jedną  i tęż samą sprawę, gdy 
idee rewolucji p rzeniknęły  nareszcie do wszystkich 
umysłów i,ukształtow ały  wszystkie sumienia, nie 
m a ju ż  idei, k tó ręby  się ścierały  z soba. Cesarz 
przeto pow inien w ytrw ać stanowczo na drodze libe­
ralnej, ńa k tó rą  wszedł, lecz pod w arunkiem , że o- 
toczy się generacją całkiem  nową, m łoda, silną, in­
teligentną, przede wszystkiem zaś odważna i p rze­
konaną.”—Z powodu tego listu; dziennik Brance p i­
sze pod datą 14-go b. m.: „Nie u lega wątpliwości, 
że list p. P e rs ig n y ’ego, ogłoszony w Coństitutionnelu, 
adresow any został do p. E m ila O llivier. Sądzim y i 
spodziewamy się nawet, że szanowny deputowany 
z departam entu du Y ar pośpieszy z odpowiedzią na 
ten list. D a mu to sposobność do przeciwstawienia 
program u szczerze liberalnego temu, co u lega za­
strzeżeniom w liście szanownego członka rady  taj-

( J e n e r a ł  F l e u r y ) .  D ziennik France pisze: 
1 ośpieszono się z zapowiedzeniem rychłego wyja'  
zdu jen e ra ła  ł l e u r y  do F lorencji, gdzie ma on jako* 
by zastąpić p. M alaret’a. Pow tarzając tę pogłoskę, 
nadmieniliśmy, że pow inna ona być przyjmowań? 
z zastrzeżeniam i. P o d łu g  informacij, k tóre uważa' 
ne za dokładne, nic jeszcze nie postanowiono w ty® 
względzie, i zdaje się naw et nie ulegać wątpliwości, 
że jen e ra ł F leu ry  nie zostanie posłany do Florencji- 

/ ( A r e s z t o w a n i a ) .  L a  Patr. z d. 14 czerwca 
pisze: Z powodu aresztow ań dokonanych w ostat" 
nich dniach w skutek rozruchów , Monde powiada co 
następuje: P o lic ja  zabrała  papiery  zaw ierające w so­
bie bardzo ciekawe w yjawienia i jest na drodze do 
rozw ikłania  ̂ w ątku tej skom plikowanej sprawy- 
N iektóre dzienniki w yrzekły, że policja sama wy­
w ołała te rozruchy; jest to niegodne i śmieszne 
oszczerstwo, gdyż rząd nie m iał nic do zyskania, a 
spraw a m ogła przybrać zły obrót, ale pomści się 
ona za to podejrzenie, w ykazując swoją dokładną 
wiadomość o wszystkiem i podając nazw iska osób 
skom prom itow anych i rolę ju k ą  odgryw ały  w tych 
w ypadkach różne stronnictw a polityczne. '  Dowie­
dzioną je s t rzeczą, że rozruchy  nie były  dziełem 
zuchwalstwa, ani dziełem  kilku ło trów  korzystają­
cych ze zgrom adzeń dla tłuczenia la tarn i albo sta­
wiania czegoś w rodzaju barykad; b y lto  plan dobrze 
obmyślany, pow tarzany co w ieczór z uporem , i przez 
ludzi płatnych d la  jego w ykonania. Zamach sie nie 
udał; tein lepiej. Szlachetni ludzie wszystkich stron­
nictw przy klasną temu, gdyż podobne w ypadki nie 
mogą nikomu przynieść żadnej korzyści. A le  po­
trzeba teraz dowiedzieć się, zkąd wyszło hasło- 
Dowiadujem y się w istocie,'pow iada Patrie, że ze­
brano dość ważne korespondencje i różne doku­
mentu; ale zapewniają, że pap iery  te  nie zostały 
jeszcze przejrzane. Trzydzieści trzy  osoby areszto­
wane w ostatnim tygodniu  i znajdujące się w aresz­
cie prefek tury , były  badane i d. 13 czerwca wypusz­
czone na wolność. Ju ż  12 czerw ca uwolniono 31 
osób. Pozostaje obecnie w areszcie 27 osób aresz­
towanych w jednym  z ostatnich wieczorów. Dziesię­
ciu sędziów wyznaczonych do wyprowadzenia śledz­
tw a zaaresztow anych, udało się dziś do B icetre i ba­
dało uwięzionych. D okładna liczba aresztowanych 
w dnia 11 czerwca i odprow adzonych do tw ierdzy 
B icetre, wynosi 5(>4 osob. D nia 12 czerwca przy­
prowadzono tam  473 osoby, co wynosi razem 1,033  
osób aresztowanych.

G renia
r * ^  Z k 0 r y)-, Indep. hellenique podaje niektóre 

bliższe wiadomości o wyborach do izby ateńskiej- 
W  ostatnim  swoim num erze dziennik ten wiedział 
tylko o o8 rezultatach na 18fi okręgów  wyborczych.
Z pośród 58 w ybranych deputow anych, dziewięciu 
czy dziesięciu zasiadało w dawnej izbie. Independance 
sądzi, że podobny stosunek wypadnie w innych tak­
że okręgach wyborczych. M ożna w przybliżeniu 
przypuścić, powiada ten dziennik, że w nowej izbie 
będzie zasiadało tylko 30 lub 33 deputow anych da­
wnej izby, utworzonej pod zarządem  p. Bulgarisa. 
Ze zaś tegoroczne w ybory odbyw ały się w ogóle w 
sposób regu larny  i zgodnie z program em  gifbinetu 
Zannisa, który  p rzy rzek ł nie w yw ierać żadnego 

. wpływ u na wyborców, nie trudno  zatem  odgadnąć, 
jak ie  je s t usposobienie stronnictw . Jeżeli zaszły ja ­
kie rozruchy lub pewne nieregularności w niektó­
rych okręgach w yborczych, to przypisać je  w ogóle 
tylko należy upartem u antagonizm owi niektórych 
odcieni, istniejącem u w trzech czy czterech miejsco- 
scowościach, zbyt oddalonych od reszty kraju. F ak ta  
te stw ierdzają naganę, okazaną w  ostatnim  roku  
przez opinję publiczną postępow aniu p. B ulgarisa 
podczas wyborów, gdyż praw ie 3-cia część deputo­
wanych była kreaturam i daw nego prezesa rady  mi­
nistrów. (Nord).

Zgo Litwino ic a.
Podaliśm y czytelnikom  telegraficzną wiadomość 

o zgonie m etropolity  galicyjskiego Spirydjona L i-  
twinowicza. W Słowie (Nr. 41) oznajm ione o tern 
było na czele, przed przeglądem  politycznym , w na­
stępujących słowach: „W czoraj, to je s t w piątek 
23 maja (4 czerwca), o godzinie 5-ej rano, oddał 
ducha naj przew ielebni ej szy Spirydjon L itw ino wicz, 
z łaski Bożej i stolicy apostolskiej arcybiskup lwow­
ski, biskup kam ieniecko-podołski, nadw orny p ra ła t 
jego  świątobliwości rzym skiego papieża i tronu je ­
go obrońca, radca św. kongregacji do rozpowszech­
nienia w iary w spraw ach obrządku wschodniego, 
rzeczyw isty tajny radca jeg o  cesarsko-królew sko- 
apostolskiej mości, h rab ia  rzym ski, członek izby 
panów w radzie państwa, i w ice-m arszałek miej­
scowego sejmu galicyjskiego, doktór teologji i t. d, 
przeżyw szy 58 la t w bojaźni Boga. P ogrzeb  odbę-

»
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k 1® się -w poniedziałek 26 m aja (7 czerwca), na 
, "O’ kanonicy m etropolitalnej grecko-katolickiej 
at(;dry, zapraszaja w iernych. W ieczny mu odpo- 
2}'ńuk”.

, Dalej pisze Słowo: „Tak, przew idziany przez nas, 
"'spólny wszystkim ludziom, spełnił się wczoraj 

^.czw artym  m etropolicie Rusi galicyjskiej. W cze- 
nie.j o miesiąc, sześć lat temu, stal z nam i przy 

?tobie swego w ielkiego poprzednika, a naszego 
°brońcy, biskup kanatski in partibus infidelium  i 
Współpracownik m etropolji lwowskiej, odśpiewaw- 

sm utną pieśń za wieczny odpoczynek czystej 
®szy świętej pamięci G rzegorza. N ie byliśm y 

W stanie ukryć sm utku ściskającego nam  serca; 
f°b ilo  się nam  duszno, ja k  w atm osferze nasyconej 
|ń'zą, na grób spłynęły obfite łzy, a z nam i roz- 

Hakaf się celebrujący. W  dwa miesiące po nagiej 
)'pi er ci G rzegorza, najjaśniejszy cesarz mianował 
pkupa kanatskiego m etropolitą galicyjskim . O pi- 

a)a publiczna w praw dzie wskazywała wielce zasłu- 
z°ńego M ichała K uziem skiego, jako  człowieka do- 
^ iadczonego  i zupełnie godnego do zajęcia tronu 
'Metropolitalnego, lecz nasze życzenia były nieu- 
Wsględnione i w ybór m onarchy padł na mniej zna- 
H  nam osobistość. R zeczyw isty następca G rzego- 
tza widać posiadał wielkie zaufanie m onarchy i w 
sferach rządow ych, odznaczał się w rodzoną prze- 
?'kliwością, specjalną naukowością, towarzyskością, 
Jak niemniej nadzwyczajną pracow itością i ener- 
S)ą; dla tego oceniły go W iedeń  i Rzym  i udało 
jMu się osiągnąć najwyższe zaszczyty w liierarchji 
kościelnej i cywilnej. Ruś galicyjska w ym agała na 
Czele swego ludu i kościoła właśnie takiego czlo- 
'Vl('ka, k tó ry  odznaczał się uczuciem  patrjotycznem , 
Przymiotami rozum u i ducha, i przytem  posiadał 
^aufanie rządu. Z całkow itą nadzieją i zaufaniem 
! ° w yboru rządu, kościół i lud  R usi u leg ły  ciałem 
1 dusZą kierunkow i silnego Spirydjona. Obecnie, 
Pp niecałych sześciu latach, sm utny dźwięk dzwo- 
110w, zawiadam ia nas o jeg o  zgonie. P y tan ie ,— czy 
Z|narły urzeczyw istnił pokładane w nim nadzieje,— 
pozostawiamy rozstrzygnięciu bezstronnej historji.

°w tórzym y to co powiedziane było niedawno 
z P°Wodu śm ierci kardynała  H aulicka w Zagrzebiu: 
przy niezw ykłych zdolnościach duszy i m aterjal- 
Myofi środkach, człowiek na tak  wysokiem stanow i­
sku, m ógł zrobić dla kościoła i ojczyzny więcej, niż 
Slę okazało j>o śm ierci”.

W  tymże num erze, Słowo pisze o zgonie L itw ino­
wi cza: „Śmierć m etropolity, przew idziana przez le­
karzy kilka miesięcy temu, nastąpiła wczoraj, o go­
dzinie 5-ej z rana. N iewyleczalna, w edług zdania 
wkarzy, puchlina wodna w najwyższym stopniu, 
"'ulczyła blisko pół roku  z nadzwyczaj silnym o r­
ganizmem, dopóty, dopóki go ńie pokonała. Zm ar- 
W urodził się 6 grudnia  1810 r. we wsi D ryszczo- 
Mfie w dekanacie podhajeckim ; rodzicami jeg o  byli 
■bijasz i E ugen ja  z Budowickicli Litw inowicze; po 
^kończeniu nauk gim nazjalnych i filozoficznych we 
Lwowie, w stąpił w 1830 r. do duchownej akadem ji 
'v W iedniu, a wysłuchawszy tam  kursu  teologji, 
Wyświęcony został, będąc bezżennym, w 1835 roku  
pi'zez m etropolitę kardynała  M ichała Lew ickiego. 
•“W stępnie w stąpił do wyższego zakładu teologicz 
Mego św. A ugustyna w W iedniu , w celu uzyskania 
Ropnia doktora  teologji, k tóry  też otrzym ał w 1840 
toku po złożeniu ścisłego egzam inu z nauk  teologi­
cznych. W  1841 r. Litw inow icz był wyznaczony na 
kaznodzieje przy katedrze św. J u ra  we Lwowie, a 
P° wyniesieniu M ichała K uziem sldegó na godność 
kanonika, pełn ił obowiązki kanclerza przy konsy- 
"forzu m etropolitalnym . W  1842 r. m ianowany zo­
stał nauczycielem  relig ji p rzy  liceum  filozoficznem 
W Czerniowcach, a w 1848 proboszczem  kościoła 

B arbary  i rek torem  sem inarjum  ruskiego w 
W iedniu; w 1857 r. m ianowany został biskupem  
kanatskim  in  partibus, i sufraganem  przy m etropo- 
hcie M ichale Lew ickim , po śmierci k tórego (yV 
_o58 r.) pełn ił też same obowiązki p rzy m etropoli­

cie G rzegorzu Jachim owiczu. W  1863 r. 20 czerw ­
ca wyniesiony został na godność m etropolity Rusi 
galicyjskiej i na tern wysokiem stanow isku um arł, 
?ue osiągnąwszy jeszcze wyższych zaszczytów do 
których serdecznie dążył”!

tazego męczenników. — Słońce wsch. o godz. 3 min. 40; 
zach. o godz. 8 min. 22.
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W piątek, 6 (18) czerwca, — śśw. Marka i Marcelina
“Męcz.— Słońce wsch.
^in. -2 2.

W sobotę, 7 (13) czsrwca,

o godz. 3 min. 40; zach. o godz. 8 

śśw. Gerwazego i IPro-

Największe ciepło 4- 1 '.*!S, R‘ Najmniejsze ciepło -j- 9(,6 R 
Wysokość wody na Wiśle stóp 2 cali 4.

W i d o w i s k a .
W IELKI TEATR. — Dziś, we czwartek, opera w 1-m 

akcie, Verblim nobile- — Osoby: Pan Serwacy— p. B or­
kowski; Zosia jego córka—panna Wojakowska; Pan Mar­
cin—p. Kohler; Stanisław — p. Ziółkowski; Pan Bartło- 
jnie; — p. Kozieradzki. — Krotochwila ze śpiewem w 1-m 
akcie, Dobranoc sąsiedzie- — Osoby: Karol dependent — 
p. Szymanowski; Ludwika szwaczka •— panna Urbano­
wicz; — wznowione DiV6ltiSSCII16Dt układu Rom anaTur- 
czynowicza, z muzyką Józ. Stefaniego, UfOCZystOSC IÓZ-—- 
Jutro, w piątek, komedja Ja CZyli Samoluby (1-y raz). —
Po cenach teatru rozmaitości.— Wczoraj, we .środę, dawa­
no komedję Szlachectwo duszy i krotoehwiię Ulicznik 
warszawski, M o  osób 2 8 8.

DOLINA SZWAJCARSKA.— Dziś i codziennie, Kon- 
Cert B. Biłsego, dyrektora królewsko - pruskiej orkiestry, 
złożonej z 6 0-ciu doborowych artystów. — We środy i so­
boty, Konoerta symfoniczne. ■— Z powodu odbyć się mają­
cej w sobotę loterji fantowej, koncert symfoniczny odbędzie 
się jutro, w piątek: — I. Uwertura z opery „Athalja“‘ Men- 
delsohna-Bartholdy; Introdukcja z opery „Mignon11, Tho­
masa- Andante z symfonji Haydna; „Aladdinp uwertura le­
gendowa Ilornemanna, (1-szy raz). — II. Buite E-moll (Nr. 
2), Lachnera: a) Introdukcja i Fuga, b) Andante, c) Me- 
nuetto, d) Intermezzo, e) Giga. — III . Uwertura z opery 
„Martlia", Flotowa; „Accellerationen11, walc, Straussa; Chór 
z opery „Hugonoci“, Meyerbeera; Chłopska-polka, Straus­
sa.— Początek o godzinie 6 '/.j.— Cena wejścia kop. 30.
W  razie, gdyby w sobotę lotcrja fantowa nie miała miejsca, 
to koncert odbędzie się w sali Doliny Szwajcarskiej.

•GABINET ZOOLOGICZNY (w pałacu Kazimierow- 
skim).— Otwarty w Niedziele i Czwartki.

MUZEUM SZTUK PIĘKNYCH (w pałacu Kazimierow- 
skim), w pawilonie na lewo, we CzWdftki i Niedziele bez­
płatnie, od godz. 10-ej rano do 2-ej po południu.

“WYSTAWA TOWARZYSTW A ZACHĘTY SZTUK PIĘ­
KNYCH (w- hotelu europejskim). — Codziennie, od godzi­
ny 10 rano do wieczora. — Cena wejścia kop. 15; w nie­
dzielę zaś i święta kop. 5.

ELDORADO (przy ulicy Długiej).—  D ziś i codziennie, 
przedstawienia Towarzystwa komicznych śpiewaków
paryzkich. — Początek orkiestry o godzinie 7-ej, a przed­
stawienia o godzinie 8-ej.

ALKAZAR (ulica Królewska). — Jutro i codziennie,
przedstawienie trupy niemieckich artystów, pod dy­
rekcją pani Leopoldyny v. Lukatzy. — Początek o godzi­
nie 7 '/ ,.

TIVOLI. —D ziś i codziennie przedstawienia humory- 
styczno-wokalne w języku polskim i tańce przy doboro­
wej orkiestrze, pod dyrekcją p. E. Kleczyńskiego.— Zaczy- 
na się o godzinie 8-ej wieczorem.

KASS1NO ' (przy ulicy Ś-to Krzyzkiej). — D ziś i 6*0 -  
dziennie, przedstawienia humorystyczne w języku pol­
skim złożone ze śpiewów i tańców, pod dyrekcją II. Mo­
dzelewskiego.— Początek o godzinie 8-ej.

t e a t r - r a p p o .  — Cyrk i teatr małp p. Broekma- 
na. — D ziś i codziennie, Wielkie przedstawienie. —
Otwarcie cyrku o godzinie 6 '/2. — Początek o godz. 7 
W dni niedzielne i świąteczne dwa przedstawienia; pier­
wsze o godzinie 4-ej, drugie o godzinie 7 '/-.

WYSTAWA STEREOSKOPÓW z podarkami, czyli ło- 
terja bez przegranej allcgri, — codziennie, przy ulicy Dłu­
giej w domu Jasińskiej N. 2 2/551.

W SALI RESURSY O B Y W A T E L SK IEJ.- D ziś i co­
dziennie, W ystawa widoku zamku Freienschioss i 
miasta Freimarkt w  Styrji z drzewa korkowego. —
Wystawa otwarta od godziny 10 z rana do 7 wieczorem i 
tylko krótki czas trwać będzie. —  Cena wejścia od osoby 
kop. 15; dzieci i niższe stopnie wojskowe plącą kop. 10.

W PRADO za rogatkami Wólskiemi, zakład gastronomi- 
czno-spacerowy, codziennie je s t otwarty. — W niedziele i 
każde święto grywa orkiestra w pełnym komplecie.— Po­
czątek o godzinie 5-ej. — Wejście w dni świąteczne kop. 
1 5 . — Dzieci bezpłatnie.

* Przy jechali Jo  W arszaw y: jenerał-m ajorow ie: 
Ulrich i Kwasznin-Sarnarin, z Kowna; ta jny  rad ca  
książę Dolgorukova i rzecz, radca  stanu Siemo-Soło- 
wiewicz, z P etersbu rga .

* W  dniu wczorajszym przyjechało koleją żelazną warse.- 
wied. i wars.-bydgoską osób 721, wyjechało osób 532; — 
koleją żelazną petersb.-warsz. przyjechało osób 2 7 6, wyje­

chało osób 2 1 9 ;— koleją żelażną warsz.-terespolską przy­
jechało osób 1 9 0 , wyjechało osób 140;— statkami parowe- 
mi przyjechało osób 30, wyjechało osób 4 2 ;— oprócz tego 
w ogóle przyjechało osób 108, w tej liczbie z zagranicy 10, 
wyjechało osób 112, w tej liczbie za granicę 9.

* Listy  niewłaściwie do skrzynek pocztowych włoioue, 
w dniu 4 (16) b. m., a mianowicie pod adresem: z używa- 
nemi markami: Gromka w Starej wsi, Wojtkowski w lyko- 
cinie, Kwieciński w Bobrzy, Kniepel w Supraślu, Zającz­
kowski w Burczy, Wójt Gminy w Łukaszowie, Policmejster 
w Połocku, Naczelnik Powiatu w Łucku, Inspektor Urzędu 
Lekarskiego w Wilnie, Kownie, Witebsku, Kamieńcu Po- 
drlskim, Żytomierzu, Kijowie, Mińsku Gubernjalnym, Mo- 
gilewie, Grodnie, Kalinowski w Isanowcu, Moszkowski w 
Łuszczy, Paszkiewicz w Hrubieszowie, Kierłowicz bez ozna­
czenia miejsca, Kowalewski w Krynicy, — listów miej­
skich sztuk 9, wyjętych ze skrzynek pocztowych, jako na 
koszt, doręczone nie będą,— oraz 14 sztuk listów na koszt 
dla wyekspedjowania wewnątrz kraju, jako z nienaklejone- 
mi markami, wyprawione nie będą, i znajdują się w kanee- 
larji pocztamtu do odebrania.

* Dnia 4 (16) b. m. i r., chorych w 8-miu cywilnych 
szpitalach, przybyło 81, wyzdrowiało 7 2, umarło 5, po­
zostało 1830 (mężczyzn 8 8 5, kobiet 9 45), z nich w szpi­
talu starozakonnycli mężczyzn 16 5, kobiet 17 9.

* Dnia 4 (16) b. m. i r., urodziło Się: chrze- 
ścjan: płci męzkiej 11, płci żeńskiej 10; starozakonnycli: 
płci męzkiej 5, płci żeńskiej 6, razem 3 2 ;—Z3.WTTłO 
Śluby małżeńskie: par: chrześcjan 10; starozakon- 
n ych — ; — umarło: chrześcjan: płci męzkiej 1 0 , płci 
żeńskiej 10; starozakonnycli: płci męzkiei 4, płci żeń­
skiej 2, razem 2 6.

Ceny Targowe.
dnia 4 (1 6 )  Czerwca 1 8 6 9  roku.

RODZAJ PRODUKTÓW
Czetwert 
rsr. kop.

Korzec od — do 
ruble sr. i kopiejki

Pszenica . . . ............................  12 32 7 35
Żyto........................... .................  8 40 5 10
Jęczmień ............... • • •
O w ies......................
Groch polny....................
Kartofle ............................

Pud siana od kop. - —
Dowozy: Pszenicy 69; Zyta 343; Jęczmienia —; 

Owsa 286 czetwerti.

5 40

3 20

3 15

1 80

70
25

37 V*

Pud słomy od kop.

d n ia  5 <!7) C :tricca  1 8 6 9  r
Z a d a n o  ' P ła c o n o  

ł | K . I R b . I H .

. 10( .

, 6ł-lmp*jTjały R o s y j s k ie ............................ ..
łuka-ty H o le n d c a k ie  now e w *< r»e...

ifrydrycbsdory P r u s k ie . . ...........................................  •
Prneki K urant *h .................................

P A P IE R Y , 
het wartoftci k u vf»nut

ObLgi Skarbu ta  ra. iOó....................... .....................
B ilety  Skart-oi K ról. Pol r* tfO . .
O bligacje Caąafck. * r. 1885 po rlp . C0(’ih 8?u k> 
Certyfikaty B anku nr. O blig . lit. A :

300 aa sa tu k ę ...............................................................
L it .  B po *łp. 200 na stztu kę r. k u p n e m ..............
„ „  „  ber. knponu ..........
Gisty Zastaw ne 111-go O kresu  S erji łó j aa 
Giaty Z astaw ue I i i - g o  O kresu Serji *2-ej aa r».10o*V
O bligi T ow arzystw a  K redyt. Z ieruH kiego..~.................
L isty  lik w id a cy jn e  aa ra. 1 0*) ........................................
D ow ody K om . C entr. L ik w id . an rs. 1"C R s ...............
5 pożyczka  rossij. S t ig litz a  z r. IM >4 r.a rs . 100............
fj pożyczk a  rossij. S t ig l itz a  z  r. 185s* za ra. 100.........
B iletv B anku Ooa. Kos. z r. 1800, r s  i "O..................
H eta lik i L u to w e  za rs. 100...................................................

w S ierp n io w e  za rs. 10' ............................................
:osvjrtka p ożycz, prem . z 1 SS4 rs. 1

   1866
3%  L iaty  Z aataw . R osji.

AKCje t/łOWuogo 'i o  warzy sr wa R oayisk iego drug ż e ­
lazn ych  rs. 126................................... ..............

O bligacje  G łów n . To w. Ros. D róg  Ż el. po frank.
za. ra. 1 « 0 ..........................................................................

Akcje D rogi Żel. W ar.- W ied . aa s z tu k ę ................
O b ligacje  D rogi Ż el. W ar. W . po frank S60 za e 
A kcje Drogi Ż el. W ^rsz -B y d g o sk ie j  aa ra. 100
A k cje Ż eg iu g i Parów . Kraj. rs. 1 0 0 .......................

Akcje Drgi Zol. W arsz. -T eresp o lsk iej aa rs. 1 d
J b lig a c ie  K olei Ż el-W a r, T e r e sp o l..........................
A kcje Drogi Ż el. tab. Ł ód zk iej rs. 1 0 ...................

W K X LH .
....................................100 Tal.

100
11* 
171

h7
84
99
7:4

l< t 
I t
1 7 /
170

7 i  
4>
-.5
14

25
34t 0

2000

Berlin .

W rocław  . . .  
G d a n s k  . . . .  
dam  b u rg . . .  
Londyn
Paryż ............
W ied eń .........
Petersburg .

................... 300 B . Mk.

...................  1 F t . S t.
..................... 300 F ran k .
......................150 Zł. W . A
...................  100 Rar.

M oskw a. .

2 m . 
k. t. 
i  m. 
i m. 
‘J ra. 
i  w .
1 ra.
2 m .  
1 u.1, 
k. t. 
1 m. 
k. t.

114

|
114 

! i “4
7 5
*u

75 1 4 1

7
93

H7
»>«/

W artożC kup onu bleft. od  L is tó w  Z a s ta w n y c h ..
t ,jgt6w  L ikw idacyinych - rs.

r i  » k. 9 j */*

K U n  S A  'I' 151, K G R A Y 1CZNE  
. A j e n t c  r y  R u d o l f a  O k r ę t  

z  B erlin a , <1. 4  (1 6  Czerwca 18  6 9  roku.

WIMBMa.
VVefcaie na L o n d y n .

ti auihu rg .

P ożyczk a  Aaru.il 
6P, 'Metalik:
A ' C e ł> an t a  Kr

P ''Tl** ,
* n’ <• V- iuafcu 
Kt.ę n r«*0 r tu

124 .0
V. t. 
49 O 
7 65
^2 60 

3*0

3T
4#

I
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OGŁOSZENIA URZĘDOWE.  -  O M U M M I D I  O E M B J i l l l f l .
UW IADO M IENIAI PRZYW ILEJE. 
3A f lM E H I f l  II n P I I B H J I E r m .

N D. 4044 . r .m o i i i ie  Obiuccmnu
I ’occiucK 'ixb  }Ke.it,:mijixh '/ { u p  urb.

B b  kohuT. Maprra c. r .  T r. axuioiiepbi Ióia- 
EHaro OGmecTBa npurxauieH bi óbihh CoBh- 
TOMb ynpaB .ieu in  o n aro  Bb oóipee co ó p an ie , 
n p n  HBMt, CBepxb B onpocosb , no jxeiisam iixb  
pfimeHiio coSpam ii o6biKHOECHHaro, n p ejn o-  
x a rax o eb  npejCTaBHTb Ha 3aKHK>Henie annio- 
H epoBt nposKT-Ł hojO/Rchih o ó b  yrpaneH- 
HblXb, IIOXHIHOH H MXb II.III HCTpe6xeHHbIX7» 
KynoHax-B, a itn ia x b  u oijjiiraniaxb , hmch- 
h h x i  u 6e3bHsieHnbixb, Bi. jonoxneH ie  §  54 
y c ra B a  O óm ecrB a.

Ho § 40 YcTaBa, Bb oóujeMb eoOpaHemH 
Hpe.'iEi.i'iaiiHOM.'b johohuih fn.iTi. npejcraEH- 
Texn no KpaiiHetl Mt.pt. hucth Bbinymen- 
HMXb aKpitt t . e. OOtmc. uneHOBb me joxhiho 
fibiTb B b cofipaHiii iieMeHte 40.
Rah coOpaHia oówKHOBeiiHaro, § 39 ycTa- 

Ba nocTaHOBjeno npejcTaBneHie ne m eiite  
Vio nacTH ofimaro uncxa aiuiifi, t .  e. 30 t h c  
npa ueMb mhcjio npucyTCTByioinHxb aKpione 
poB b joxikho C u T b  HeMeHtie 30.

IIo cniiCKy HBHBiuiiMCH ci. coópaHie 15 ce­
ro  Man aim OHepaMb, uxeHOBb coópam n 5h - 
xo 75, no KOximecTBO np jCTanxeHHbixb bmh 
annul 45874, oKa3axocb HejocTaiouHbiMb jxh 
coópaiuH >ipe3BhiHafiHaro.

IIo cesiy Bonpocb o ó b  yTBepmjeHiH np03 
KTa noxoffieHia oób  yTpaueiinbixb, noxam eii- 
HMXb II-IH HCTpeflXeilHMXb nynOHaxb, an- 
p ia x ’b, He n o n . oi.ri b npejCTaBxeiib oómeMy’
coópamio 15 Man h CoBkrb ynpaExeHin iiMb- 
e T t necTb jobccth jo  cBkjliHiH I’r. AnniOHe- 
poBb, hto jxh ptm eH ia cero iionpoca, Ha o- 
CHOBaHiH §  44 ycTaBa (*) Ha3HauaeTCH bto- 
pa'iHO oóipee coópam e Hpe3BbinaHHOe, Hiit 
Ktipee 6 biTb Br, MeTBeprb 20 Iiona c. r.

A i t n i o i i e p i . i ,  jxh n o . i y i e n i i i  n p a B a  u p H c y r -  
cT B O B a T b  B b  o 6 i p e i n >  c o ó p a H i i i  , o 6 n 3 a -  
Hbi npejcTaBHTb aKuia ceoh hxii Hie cBHjk- 
T e x i.C T H a  o f l e n o s i i T t ,  npHHajneiitamiixb i im t.  
a x p i H  B b  r o c y ja p c T i i e H H O M b  B aH X ®  hxii B b  
j p y n i x b  r o c y j a p c T B e H H b ix r .  y u p e i i t j e H i n x b  
H X II npHCyTCTBeHHblX'b M'f’.CTHX'b, jo  16 ItOlill 
BKXIOHHTeXbHO:

B t> Ct . H e re p ó y p rb , b-b IIpaBXeHie OOipe- 
CTBa.

B b  Ilapnait, Bb KoiiTopy OOipecTBa ^ bh- 
M iia ro  ICppjimi.

B b  A ohjohIi, Bb KOHTOpy' Dr. ópaTbeBb 
B epm irb h Ko.

B b  A>icTep,;aMt., Bb KOHTOpy f r .  Tone 
u Ko.

B b  BepxHHi, B b  KOHTOpy Br. M eiije-ib- 
c o H b  a Ko.

flHBIIjeH^HblH aKHiH, 'BbljaHHblil I;3aM^IIb 
Bbmjefliuiixb Bb THpaiitb, tiikikc ja io x b  npa- 
bo Ha npucyTCTBOBaHie Bb coópaHiii, Ha pa- 
BHb cb  HKiiiiiMii nenorauieHHbiMii.

B c H K O siy  aimioHepy, npe^CTaBiiBineMy Ha 
S T O M b n p e j j i e T b  a i i p i n  c b o h .  B M ja e T C H  5 h -  
xeTb jjih B x o j a  Bb o f l i p e e  3 o f ip a H ie ,  SiixeTb  
3 T 0 T b  lo ia i iH o r i  h  BbijaeTCH Ba o j h o  x i m e  c b  
o S H a n O H ie x b  i c o .u r ie c T B a  n  11 e  i  c  t  a  b  .1 e  h h  1,1 x b  
aKiiift.

Ha ocHOBaniii § 48 ycTaBa, Kaatflbia 40 aK- 
p i8  Raiotb npaBo Ha ojiiHb roxocb , hhiito 
nab aKuioHepoBb HeMoiKeTb. iianb no co6- 
CTBeHUblJIb aKpiHMb, Til Kb II no aimillMb, ^0- 
BtpeHHUMb eiiy  OTb jp y m x b  aKpiOHepoBb, 
coesBHiiTb Bb CBoeiib .łupu Ooxlse 1 0  roxo-
COBb.

Eii.icTb ,pi;i Bxojpa Bb oóipee coópaiiic mo- 
KCTb 6biTb nepe^aHb, no na^nHCH Ha HeMb,
H ApyrOMy xnpy, ynacTByioipeMy Bb coOpa- 
Hin, ho, corxacuo § 48 ycraBa, e a s r  Bbiine 
CKa3aH0, HiiKTO H3b aitpioHepoBb iieMOHtetb 
CHJIHHHTb Bb CBOCHb Xlipt. OOX'fee 10 HaCOBb.

A ltpip HXH BaXOrOBblH CBHfttTeHbCTBa, 
npejCTaBxemibin Kb ObiBiueMy 15 Man coOpa- 
HilO II HeB3HTbIH OÓpaTHO H.laj't.TbHIOlH HXb, 
OysyTb cHHTHTbcji npejcTaBxeiiHbiMH Kb 
npejcTOaipeMy coOpaniio.

BiixeTbi jxh Bxo^a Bb coópauie BujaBae- 
Mw óy.iyTT, Bb FxaBHOfi Kaccii OSipecTBa, B b  
Ct . UeTepfiypr-ji, oo.t. H'raxiaHCKaii jOMb Ai 
7, Ha ltaiiyHli cofipaHia.

Kaca OTKpbiTa eiiie^neBiio, KpoMt. Bocnpe- 
CHUxb n npa3jHiimibixb jHefi, cb  10 nacoBb 
y tp a  jo  2 nac. no noxyjnn.

-V. D. 4111. Urząd Loterj i w Królestwie 
Polskiem,

\ \  następstwie obwieszczenia, w dniu wczo­
rajszym uczynionego o większych wygranych 
w 5 Klasie 112 Loterji Klasycznej przypa- 
dłych, podaje do wiadomości iż w dniu dzisiej­
szym odciągnięto 900 Numerów, z których:

Nra 4,432; 8,818 i 17,400 wygrały po Rsr. 
1,0 0 0 .

Nra 5,310, 12,221, 12,486 i 16,094 po rsr. 
500, '

Zaś N ra 7,103, 14,853 i 19,043 po Rsr. 200.
Dalsze ciągnienie odbędzie się w dniu ju trzej­

szym, od godziny 10 z rana.
W arszawa d. 4 (16) Czerwca 1869 r.

Naczelnik Urzędu, Loeschern.
Sekretarz, J .  Ii. Noiński.

)  B b § 44 > CTaBa cita3ano: Ecxii 6m hbh- 
BHiincH no nepBOMy co3BaHiio aKpioHepw He- 
yjOBXeTBopaxa ycxoBinMb, TpeóyeMi.mb § § 
39 u 40 jx h  3aiiOHHOCTH pbuieniu oGiparo co- 
CpaHiH, to HaSHanaeTca btophhho coOpame 
ppe3b  35 jHeii.

Pt.uieniii oOiparo coópaniii, npncyTCTByio- 
iparo B b  cnxy cero BTopirmaro co3BaHia, mo- 
ryTb OTHOCIITbCH TOXBKO Kii BOHpocaiub, no- 
jxeiKaBinHMb oficyaijeniio HecocTOHBinaroca 
cofipaHia.

X 'tuienis ciii HMtuoTb 3aiiOHHyio cnxy npa 
npOCTOMb ó O .TB III H H c T B t. rOXOCOBb, HeCMOTpH 
hh na >ihcxo npncyTCTByioipHxb aKpioHe- 
pOBb, HP Ha COBOItynHOe KOXIlneCTBO HXb 
aupin.

N. D. 3911. ha'ta.tbun.n'b A m in u  den a? o

AniiHOBCKoe yt.ajHOe ynpaBxeiiie cm n, 
o6baBxaeTb, h to  Huirexn Koxoniii *l>a0inHKii, 
ruHHM lU ueraxb n eT pb  Pw nacb h I 'eo p rb  
Bycce, a TaitiKe iKHrexb rviiHu HoBOrpyjb, 
Jlio je iirb  I ’oTnpnjb Bappb, xojaTiiiicr.iyioTb 
o nepecexeHiH nxb  Cb ceMeScTBapn hii no- 
croHHHoe hi .’rexKciBO Bb BoxhiiicKyio TyOep- 
Hiio HMiiepiii- BcxlijcTBie aero  xiipa hmHio- 
ipin kiikyio xii5o iiniiTeHsiro Kb uepecexato- 
ipHMca j o x i k h b i  B b  Tcieniii jiiy x b  M’ficimem 
iiojaTi. Bb cie ynpiiBjcHie otsbibix jxh  c j t  
xaHin no OHMHb HiijxewiiLparo pacnopHHtenia 

B. JlnnHO, Man 26 jh h  1869 ro ja .
3a HaHa.ibiiHKH JIiiiiiioBcnaro y i i 3 j a ,

2 3 riOHOIPHHHb, nOpyiHKb,
Bexii nicoBCKih.

REGULACJE H YPO TECZNE. 
YCTPOfiCTBO IIITOTEKT).

N . D . 4101. Trybunał Cywilny w Płocku 
W ydział Hypoteczny.

1. Części ziem skie na wsi lią tn e  W ietrzyki 
lit C. do P io tra  Karnkowskiego, lit E . do 
M arcina Konarzewskiego, lit. F . do A ntonie - 
go Konarzewskiego za R ządu Pruskiego n a ­
leżące w O kręgu Pułtusk im  G ubernji P łoc­
kiej.

2 Części ziem skie na wsi Chądzyn K ruszę 
l it . A  do Szymona Chądzyńskiego, lit. B do 
W ojciecha i Ignacego I rac i Chądzyńskich i 
lit. K. do M arjanny z Gutkowskich C hądzyń­
skiej, za  R ządu  Pruskiego należące w O-gu 
M ławskim  G ubernji P łockiej położone, o 
raz,

3. N ieruchom ość w mieście Gubernjalnern 
Płocku przy ulicy D obrzyńskiej pod x r  160 
położona, w łasność pryw atną stanow iąca da­
wniej do Stanisław a i Agnieszki z Garliń- 
skich m ałżonków Stankiewiczów należąca, a 
obecnie do A nastazji z G ąsiorowskich i M i­
chała  m ałżonków Blejsohn należąca.

Co do stanu  hypoteeznego regulowane bę- 
t w K ancelarji Z iem iańskiej w Płocku w 

term inie d. 8 (zO./ W rześnia 1869 r.
W zywa się p rzeto  w szystkich interesen 

tów, aby praw a do pomienioaych nieruchom o­
ści ziem kich i m iejskiej mieć m ogących, aby 
się  w term inie powyższym przed  P isarzem  
Kancelarji Z iem iańskiej stawili i prawo swe 
udowodnili, gdyż w razie  przeciwnym  spre- 
kludow ani będą.

Płock d. 31 M aja (12 Czerwca) 1869 r. 
Sędzia Prezydujący, Ancypa.

LICYTACJE. —  T O P H I.

N. D. 4091. yho()AUHCKoe lyG epncK oe  
i l p a t i .  K e n i e  

Chmt, oCi HBJineT'b, mto 23 Iiohh (5 Iio jh ) 
1869 r. bt> 12 •łacoHi* nojiy^iiH npucyT- 
c.TBin FyóepHCKaro lIpaBjieHUi óy^yTi, upo- 
H3BÔ HTLCH TOpTH Ha IIOCTpOlftKy ŻKHJIUrO ^OJia 

HacTOHTe.iH I peKO-yHiaTCKaro npwxo^a 
b-ł Bhu;!,, BfcjiropaficKaro Yli3«a, irocpe^- 
ctbomtj aaneHaTawHbixTb ofitaB jehitt, Hann 
naa ei» cyMjiw 3,745 pyfijeu cepeópOMi* 92 
koh , Ha3iia4eHHoi! no cm1>tt> yTBepsi^eHHofi 
J npaBjfliou^HMTł /l/ftjiajni TpeKO-yHiaTCKaro 
HcnoBt^aHia, o t t .  28 llHHapa T9 4>OBpa.iaA 
1869 r. sa  JV5 108.

4Kewiaiomift b3htk Ha ce6« npoHsuo^cTRo 
paóoTi. flOjnKem, ąo cpona Hasna^eHuaro 
ToproBi* h He no3»te KaKi* 12 nacoBi* no- 

nOflUTb CenpeTapio I'y6epHCKaro lipa- 
B^enia aaneHaTanHoe o6i»HBJieHie c l  npmio- 
JKeniean, KBHTaHpiw KaaeHHaro KasHa'jeficTBa 
bt» iipnHflTiH ott» neto  sa jo ra , paBHmou;a- 
roca / |(| *iacTn cm1»tho8 cyaiMu.

cjh »e  noflpHfli, He ocTaHCTca 3a coacKa- 
TejeM-b, to  aajion . ero TOTTaci* nocaB Top- 
r o p ł  B03p,pamaeTCH.

IIo^poÓHbiH ycjioBia u cwfeTbi jKe^iaiomie 
M ry ry  BH^Th Bi, A^MHHHCTpaTHBHOMT, O t- 
A JieHiH I y6epHCKaro IlpasjeH ia ewe^HeBno 

9 łlHCOP'Ł ? TPa AO 2 nacoB-b no nojyiH H , 
HCKJHOHeHieMTł £ipa3AHH4HbIXT, H BOCPCC- 

HbixT* AHeii. r

R o p n i a  o C 'b J iB je H ia .
B c j i l i i iC T r . i e  o ó i  n B J ie n ij i  JL io Ó A iin e K a ro  F y -

6 e ])H C K a ro  I I p a F J e n i n  u t i »   . . a a
J\ia . . j i  m i a e  n O A n ii c a F iu iS c a  cp»m  !> o ó  i .n a y -  
lOCb B 3H T b H a  CeÓJI npOH3BOACTBO p a O Ó T b  110 
cm 'R tT . y T B ep-iK A eiiH ori Y u  jtaB -iH io n p iM 'i. /i, r . . i a y i i  
F  p  e  k  o  - y  a ii iT C  k  a  r  o  K c n o B tiA a H iH  ivb H a p C T P /R  
I I o . łb c i to M b  n a  n o o T p o f iK V  ł n i u a r o .  a o m u  A-ih 
H iiC T o n j e j i a  F p o K d - Y m a r c u a r o  r / p u x o ^ a  B b
B m iuT . a a  e y > i 3 i v ........................p y o .  . . . . k o u .

( c y i i M a  r ip o iiiiR b iB a cT C K  c .t o j  h m m ) ,  r . o j i r o p r a -  
a c b  Bcr.M  b  oó sir.a iiH o o T H M  i. u  y c j o i i a M b ,  mi 
o c H o r a H i n  i c i i h x t .  Oy^yri. u p o i iA K p ^ ł t i . c j j  n o  
c e M y  HOApHAy

K b i i t r l i p n o  ( t u k o f o  t o )  i ;a a H ^ H e ^ .C T i;a  m » 
n o j y H e n i u  h.bt>  o t t>  m c h h  a Y - io r a  y  c e r o  n p i i -  
J i a r a io ,  c i .  T M rr» , h t i . -O s i  3:ijiOi"'i» 3 t o t i .  b t»  
c j i y n a l . ,  e c .u s  no A p flA ’7, a e o c T a n e x o a  a a  a n o i o ,  

ó b i .n >  i o x B p a in e in >  m hT, na. p y i n i ,  ( n . i u  o t o -  
C JiaH 'b  B rb  SIlm TO /IIHTe.TI.ATBa >10CI'0 B 'b 110 
nOM Tft H i l  M otl ĆMCT1>.

I Io c T O H e H o e  m X c to  jifK TC .ihCTB a 310e r o  JV . .  
C i e  o ó a a a T C .T b c .T iio  n u c a H u  m h o io  r>.b A ś , h i i-  
C J J l .............. łupi . . ,  . roA-H.

( H o A ii i i c b :  a i t a n i e  h jih  ii  o  a. m ii .i  i n ) .
F .  d i o ó j i i  HTi, 3 1  A lafr ( 1 2  l i o n a )  1 8 6 9  r .

1 — 3  a a  C o B fcT H H K a,.( .....................)

N . I). 3706. Magistrat Miasta 
Warszawu.

Podaje się do wiadomości powszechnej, że w 
dniu 12 (24) Czerwca r. b. od godziny 12 w 
południe, odbywać się będzie w sali posiedzeń 
M agistratu miasta Warszawy publiczna licyta­
cja, na sprzedaż nieruchomości poprzednio 
przez b. Dyrekcję Ubezpieczeń zajmowanej, w 
Warszawie pod Nr. 2324, przy rogu ulic Dzi­
kiej i Nowolipki położonej.

Licytacja odbywać się będzie głośna, i roz­
pocznie się od obniżonej od pierwotnego sza­
cunku sumy o 25% , czyli od rsr. 27,400, wy­
raźnie od rubli dwadzieścia siedm tysięcy czte­
rysta.

,  Wolno jeptjniestawającym do licytacji, skła­
dać na ręce Prezydenta miasta w sali posie­
dzeń M agistratu w dniu do licytacji oznaczo­
nym do godziny 12 w południe, deklaracje o- 
pieczętowane na papierze stemplowym ceny 
kop. 30, podług podającego się poniżej wzoru, 
wyraźnie bez skrobań i przekreśleń napisane, 
których otworzenie nastąpi zaraz po nkońceniu 
licytacji głośnej.

Przystępujący do licytacji, obowiązany jest 
do podanej deklaracji dołączyć dowód na wnie­
sione do kasy głównej ekonomicznej miasta 
Warszawy, albo do Banku Polskiego vadidm 
rsr. 2,740, wyraźnie rubli dwa tysiące siedmset 
czterdzieści, które złożono być mogą gotowi­
zną, albo listami likwidacyjnemi lub innomi pa­
pierami Cesarstwa lub Królestwa, albo też li­
stami Zastawnemi Towarzystwa Kredytowego 
Ziemskiego podług nominalnej ich wartości, 
przy dołączeniu zarazem kuponów bieżących od 
papierów procentowych.

W ypłata sumy szacunkowej za powyższą nie­
ruchomość rozłożoną będzie w sposób następu­
jący:

a) ł/3 część szacunku do licytacji oznaczo­
nego to jest w zaokrągleniu rsr. 9,134, wyra­
źnie rubli dziewięć tysięcy sto trzydzieści czte­
ry, nabywca najdalej w ciągu dni 30 od daty 
zawiadomienia go o zatwierdzeniu licytacji, 
wniesie do kasy głównej ekonomicznej miasta 
Warszawy gotowizną, listami likwidacyjnemi, 
albo innemi papierami publicznemi podług kur­
su giełdy warszawskiej.

b) Pozostałe 2/3 części sumy do tej licytacji 
oznaczonej, wraz z przewyżką postąpioną na 
licytacji, obowiązany będzie nabywca przy ure­
gulowaniu na jego imie hypoteki nabytej nieru­
chomości zabezpieczyć w Dziale IV  wykazu 
hypoteeznego w pierwszem miejscu przed wszy- 
stkiemi innemi wierzytelnościami i od długu te­
go opłacać do kasy ekonomicznej miasta W ar­
szawy 5%  tytułem procentu, oraz 2%  na umo­
rzenie kapitału pod skutkami egzekucji admi­
nistracyjnej.

Nabywca obejmuje tę nieruchomość od dnia 
zatwierdzenia kontraktu przez właściwą władzę 
i od tej daty wszelkie z niej dochody, oraz po­
datki i ciężary do niego należeć będą.

Szczegółowe warunki sprzedaży powyższej 
nieruchomości, przejrzane być mogą każdo- 
dzienie oprócz świąt w godzinach służbowych 
w Wydziale Administracyjnym M agistratu .
O stanie zaś tejże nieruchomości, każdy prze­
konać się może na miejscu.

W zór do deklaracji.
W  skutek ogłoszenia M agistratu miasta W ar­

szawy o odbyć się mającej w dniu
r. b. publicznej licytacji na sprzedaż nie­

ruchomości, poprzednio przez b. Dyrekcję 
Ubezpieczeń zajmowanej, w Warszawie pod 
Nr. 2324 przy rogu ulicy Dzikiej i Nowolipki 
położonej, składam niniejszą deklarację, że za 
tę nieruchomość postępuję rsr. (wypisać liczba- 
™>) (wyraźnie wypisać sumę literami) podda­
jąc się wszelkim warunkom do tej sprzedaży 
przez M agistrat przepisanym.

Kwit kasy (wypW ć nazwanie kasy) na  zło­
żone vadium w kwocie rsr. (wypisać liczbą i li­
terami) załączam

Stałe moje zamieszkanie jest w N. pi 
dnia mca 1 8 6 9  r.

(podpisać wyraźnie imie i nazwisko) 
W arszawa dnia 1 7  ( 2 9 )  M aja 1 8 6 9  r o k u .  

p. o. Prezydenta,
J  eneralnego-Szta bu, 

Jenerał-M ajor, Witkowski. 
Naczelnik Kancelarji, Zdzitowiecki.

.V. D. 3929. O K p yxu u e  H a m c ja n m c K U ' 
.1n p /m ,l e p i i . 

l lo  Heycnt.xy Topra, n(i0H3Bejei!Har0 
IsajiiuaBCKOMT, MnrenjuHTCKti5n, kupa pieni11
2 3  Man, Ha nocraBsy o 6 b h 3 0 ' i i i i . i x i .  h y ; j a '  
j o h h i i i x t ,  Eeuieu. TpeOyioumxcH Bapm;<0CItO’ 
my HHTOHjaincKOMy citxajy, jxn  pa3«*«** 
peKpjTCKOfi ojemjM, óyjeTT. upoiiaBCJ®*1' 
Bb KnTenjanTci:0MT. VupapxeHiii, 10 huctT ' 
naioupiro I i o h h ,  h u  HOcraEKy an ix i. neiHei®' 
HoHbiii Topr-b, 6(731, HepeTOpiKitH, a i im c h h O i 
HU noCTUHKy:

Porow i, oÓMKHOBftHHKTXI) 1 COIiTa — 65$*
uiTyiei,.

BepCBOKT. UfiHbKOBMXt: TOXCThlXI. —100$*
ca®.

BepeBOKT, neiibuoBtixB, vnmBoiHUXt" ^  
5000 caw.

HuilIlCOPI, jepCBHHHWX-b CpejHHXl! — 
uiryKi,.

IIojpoOHbiii yc.ionin Hiexaiomie MorJ't1 
HiiruTb Bb BapmuBCKomb IlHTeHjaHTCKO®1’ 
NnpanxeHiii, eatejHeBHO, ub npHcyTCTPeBHOe 
ppeMH.

F. HapuiiiBu, 27 Maa 1869 ro ja . 
OitpyHiiioS IlHTeujaHTb,

3 ^ ł  enepaxb-M aiopb, XoweHTOBCKifi.,

-V. 3 90 j .  liapwaHCKim npejueH ’iOH
K u n m p v .tb n u n  K u.umucih.

IIo  Heycnln u h o c th  cocto iibhhixch Topron’i' 
na  nobynuy  6 ynarH 113b  ymi'iTOHiemiuxb H°' 
KyiieiiTOBi. npcHtHiiro B penen i i ,  bhobi. bih3I4' 
BaeTb iiie.iaiom iixb Ha tu k o b v k i noKynuyt 
jx h  ae ro  H u a i i a ' i a e T b  p-b t i p p c y r c T B i n  c p o e K '1’ 
T oprb  bo B rop ii u Kb 10 ( 22 ) Iiohh, a  Bb II«- 
THimy 13 ( 25)  IioHu uepeTopstKy Bb 12 4#'
COBb JHH.

Micxaiomie TOproBHTicii, joxhihm iip e jc ta ' 
b iiti ,  300 py6. suxora.

U p o ja B a e w y io  ó y n a r y ,  a  paBHO icohjHH111'
MOJKHO HHA'RTh KUat^blS X* HD Hi! VTCTBC'H'
hog iipewn.

r .  B a p u i a B a ,  2 7  M a a  1 8 6 9  r o j a .  

y P p a B X H IO in if t  IioHMHcieiO,
^  M a x lO T H H b .

N. D. 4086. Uu'tti.ibutiKb lu i/ t/itifirnu?//
,  •' "b j, i n ■

(.. u  Mb o o b i i  K.iijio p o  B c e o ó m e e  c p i i j k u i ^ i  
h t o  1 6  (28) cero I io h i i  b  i, BapmaECKOMb .VA.3J' 
HOMb yupaPxeHiH, im, yxmibi McjoBoii, 
jowh u o j i, N 493, cb y rp a  pi, 12 uacy up d' 
napojHTi. ca u y j y i  b uyfixii'iiiWH T o p r n  (i® 
p l u s )  H a  O T ja u y  B b  j B tu i a jH a T i ! - x t ,T H e e  h* 
p e w jH O e  cojepam hir, t .  e .  o rb  19 I i o h h  (* 
I i o x h )  cero ro ju , no £0 Man (1 I i o h i i )  1881 
ro ja  npapa npojaaui ninefi iib itasennbix^ 
jepeBHHXb l'y p a, Oityuum., OityuHHUHb, 
j i h o b c h b  u a c T b  I n i l ,  CyxoiiHHb, K p y O n H b r  
0 jbmeRHHi^acrapafl HHOHan Byjn>K<i Fypcs^i 
C i t to p i jb i ,  J I o h h h u ,  JI u  ii i h u  KcHiia K h k o x i» ' 
cita, B b  BapmuBcuoiib y t 3 j b ,  Bb nuUnW 
1 ypa , B k u h o m i i i  IloBbijBopb p'lcnoxoiseB'
H h lX b  , IIM'tK III H X b  y c a j b ó b  KpeCTbHCKllX’1,
154, cb  joxojOMb cb ojiiiiajuaTii ycajbóti 
KapieMHUxb, ott, 1600 p. 50 k . cep., Hicxaid' 
igie xiiira ynacTBOBUTb Bb cnxb xopraxb o 6 t '  
3UHW npejcTaBHTb aaxom  Bb KO.iiiiecTP'^ 
850 p. cep. puBHHioujcMCH nojyrojnuHO HP1' 
n h  nxoTiiMoii upeHjix u iiojaxasib, u CBepX'J’ 
Toro lu i i rb  CBHjbTexbCTBO Ha upaBO c o jep ' 
iKaHiii Ka3eHHMxb umT.hin; o nojpoOiihixb ffi® 
ycxoniaxb icb npejCToninuiib Toprasib, aid' 
ikho noxyiiiTi. cp tjtiH ie  Bb BapmaPCKOK'1’
. 113jHOMb yiipaExeHiii emejiicBHO, 3a nC' 
CKxioueHieM-b npa34HH>iHHbixb a  EocKpec- 
Hbixb jHeS.

I . I a p m a n a ,  Iiohh 3 jh h  1869 r o j a .
II . j .  H a u a x b H H K a  y t a j a ,

EBxesb.

N. 1). 4093. Hana.tbHUKb 1 ’poeuK aro  
i  113/1(1.

CorxacHO npejmicaHiio BapuiaBCKaro Vf- 
óepHcitaro IIpaBaem n o rb  10 Man c. r. 
3263 HanaxbHBKb IlpoeiiKaro y t is ja  CHMb oób- 
HBXHCTb HO Bceoóinee CBbjUHie, h to  Bb npH- 
cyTCTBiii y i3 jH aro  ynpaBxeHia Iiohh 10 (22) 
jh h  reKymaro ro ja  Bb 11 uacOBb y Tpa npo- 
ii3B0jiiTbCH OyjeTb ny6xHiHbie H3jcTHbid 
Topra Ha OTjauy Bb Tpex xkTHke apeHjHO® 
cojepataHie no HpiixojcKiixb u mb pin ,,a  Ogo- 
p o r*  cero DOHHeHOBaHHbixb.

y cxobih Kb TOpranb c.rl jyKUniii:
1. T oprn HauHyTca cb  apeHjHoft rojHMHofi 

n xan x HbiHb cymecTPyioiijeS noHHaeHHoS 
Ha ‘/ i  uacTi, a no npaxojCKaro HMliHiii Bb r- 
TapHHHk, OTb 225 p. c.

2. A peiijnaa nxaTa bhochtch on ep ejb  ph 
j Ba noxyrojHiHbie cpoKa Bb Iiox* h H a r u f *  
Mbcimaxb, KpoMk Toro ynxaTa cxbjyeHH*'1' 
Cb nonpHxojoKHXb HMbniu KaaeiiHuxb flO ' 
juTeil a  hmchho:
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a)  H ose jie jiŁ H uro  HiiJiOia; ó )  l i la p B ap u o K a - 
r? c6opa; u )  c x p a x o m  ii c a j a j u n  o t t .  c p o e -  
ll" ' cocTO jim iixi. b t .  uo-li.BoBaiiiii a p c H ^ a ro p a  

r )  iiojułiH O fi no jaT H . eo au  a p eH ftax o p x  »a- 
^ H a e n ,  m u  em u jo jjw .

A pen^aT op-b  npHHHJiaeTT) s e jia n  bt. t u -
S°Ml, COCTOJ1HUI BT. KaKOMT. OH* H U Ilt Ba- 
*°JHTCh.

n 0 HCTe4 CHin jkc p.poiui a p e i u u  oórtaam *
cA&Tt> TauOHbiu no  xo3niicTBeHHi.nl i> npaB ii-
*&MT>.

jK c .ia io iu iix ’L yqacTBOBaTb b t .  T o p r a x t  
ł°JinieHT, n p e jc ra B H T b  s u j io n .  b t .  p a s j i i p l ;  
"o h o b h h u  HT.Hhi ro ju m io i i  a p t H j u  s .th  Top- 
t °B'Ł> h h j h t h u j i h  fle iib iasm  itoii EHHy 3a- 
łop ro B am u e iiy  a p e i i jy  6 y , jy t t .  saH ucjeH bi in . 
^ e t l .  apeusH O ii iijiaT H  a  bcT.mt. ( jp y rm n . He- 

B 03npam eH U .
C s e p x i, t o t o  K aiK juS  np iiC T ynaiom iii k t .  

T°prajn>  jo jm e in .  n p e s ’i.HEHTi. cBii^liTejibCTBO 
8ŁlHaHHoe e>iy j iI ic th o io  B xacT bto  B-b t o u t .  
1111 citn.tbKO ouliH iieTcii e r o  juiym ecTBO  u  m to 
Vi% yjOBJleTBOpHeTT. BCfcMT. yCEOHlHMT. T pe 
VCMblMTi OTT. apeH^aTOpOBT Ka3eHHbIX'b HM1»- 

!,lM; (IIoCTaH OB.lenie Ó. KoMIicill iPuHHHCOBT.
B fLi3HaHeiicTBT> 0 Tt ,  41  H im aiiH  4814  r .  N . 
% 7 0 ) .

. S a ro p ro B a p ru it i  a p e n ^ y  ^o.iiEeHTł bt* Tene- 
20  ^Hefi n o c . i t  a a n jio H cH iia ro  c t. hhm t. 

^°HTpaiiTa n p e jC T a iiu ib  b t .  I lo jb c i t i i i  J iaiiK i. 
3a4on> b t .  pa3M T .pt ro j i r iB o ii  apeH jB ofi u n a - 
J11 co  u k r in 'ieh iem 'i. io ^ h h h i . ix t .  lcaaeH nuxt> 
a°SaTert cjiT.jycmmxt> c t .  a p c i i  .(Y bshiio iiMT.iiiii 
^ • ’ ifiiib n iii je iib raM u  iijih  lipiiHHMaeM biMH b t.

Jiott. fiiuieiaM H  n o  napiiHUTCJii.HOii iixt. 
•ftiifc.

I lo jp o 6 n t .i iu i ia  c B tjT .n ia  u n p o i in  yc jioB ia
ł °prOBT. u i ip e H ju ,  o y jy T 'b  tipeaT.HB.iHeMbi 
®e-uuomiiM'b eifiejBCBHO bt. s a H n e jn ip in  y t a j -  
®aro  VnpaB.ieHiH.

I '. T poftub i, I iobb  2 R us 1869  r o j ą .
1 H a 'ia jb m iin .  y t a j a ,  I I o .ik o b h iik t .,
^  • (  )•

IloiiM eHOBanie no  iipiixORCKiixi. iiM tu iii n 
‘ibiibi roflHHHoii ap eH jw  OT'b Koefi HaBHyxca 
ł ° l> rn .

H t. r o p o ^ a x b :  1’pofinbi o t t ,  5 7 2  p. c. 50  k. , 
®’B r .  T a jio n  hT> 225  p . c. y ia c T O in . iiiiiHTajib- 

b t .  3T0 MT, me r o p o s t  o t t .  3 0  p .  e ., b t .  r .  
la ii^ iH T . o t t .  3 pyO. c , b t .  r . M ore.ibHHHt, c-b 
O ro p o jo in .  noKOcTejibBOtt n p u c jy r f i  13 6  p . c. 
50  u . — . . .  -c ., bt. r .  IIp isn O b iiiieB i 9 i  pyfl. cep . 5 0
*• c -j bt, yepeEHiixT.: E 3epH t. 1 6 2  p . c ., .JleBii- 
s ir ,lii 457  p . c-j J3ap0B * 51 8  pyC . c. 5 0  i;, c ., 
h - ie m o B t, 79 c. 5 0  r. c.

. IT .ion ; lin :,b o y lll(■ .ib, C o óo iu iiii.

K . D. 4 0 9 1 . Muincmpifmb l  ybepvcna?o  
1 ‘ a PttĄO.liO.

I la  o c u o B a b iii p acn o p iw eH iH  PajOM CKaro 
5Óej'H ci!aro IIpart-ien iH  o t t  29 M aa  (1 0  Iio - 

Sh) r .  s a  N . 30 4 7  CS1JIT. OÓT. IIE.I;! BO
Sceo 6 m ee  c .B tfltiiie , lr r o  bt . iipiicyTCTbiii P a -  
to»CK aT01’o p o jo s a r o  M a r a c rp a T a  2 ( 1 4 )  Iio- 
** c. r .  bt. 11 sacOFT. y r p a ,  nocpejCT FO M t 
^ u esaT a iiH b ix T . scK -iap an itt H auucaH H bix'b n o  
t*i1'UOH>eHiioi1 o o p j i t  Ha repG oB oft ó y n a r t  30- 
* ° iite4 H iiro  ROCTOHHCTBa, OysyTT. npo n a iio  
W T.cii nyOjiHHHbie T o p m  n a  n o jp a^T . ycT poii- 

iu o ce iiiio ii s o p e r n  n o  mucth B acefiH oft 
^■"ipbi bt. j j h h v  9 1  caateH eii B'b niupiiH Y  12 
> O B -b , TOJinuiHa 1 2  ^iofisiOBTi n o  n a n p a n je -  

il0 R t  oKGTOiJoiint. e i » ro p o ^ t ,  P a ^ o s i i ,  o t i>
Cil̂ TH oa c y n  m l i  434  p .  c. ( in  m in u s ) .

i i ie .ia io u ;ie  ynacTBOBaTk n a  T O p rax i., o o a -
iiiy iia;jHaneHłi03iri> c2poi;'R npe^CTapiiTL 

IIT b  KT» KF5II-^eK JiapauiH , i i  n p i u o  -
^ iU io  j opo^^K oil Kacbi h jih  ^ p y r a r o  Ka3Ha- 
e«CTBa hu  BiieceiiHLul iimh BpCMenKwii 3a -  
0 l’Ł h-Ł 1 (0 qaCTH 43 p . 40  K. C. HaaH4HW51H 

^ ^ T a w ii u j m  J H K B n ^ a u io H H U M »  j ih c t h m i i .
^ -^ o p ro r.u a  KOH^nnin u y^BepwĄeHHaa cm-r

cV’i
M o ry T -b  Ó U T L  n e p e c M a r p i i B a e M h i  b  i» n p n  -

« iCTniii M a rn c T p a i’a  easetfHeLHO 3a h c k jio -
n iT Q O H ll l l I  n u v i v T .  i*  m o i i o  t i . h i . i v t ,  l i i i n H’beilT. Upy34HHTHblXb 11 TuOeJIbHblXT. JHefl.

"■ PajOMT., 2 (1 4 )  I iohh 1 8 6 9  r.

■3
IIpe3H^eHTT> P o p o v a  P a ^ o s ia .

(  0-
. CpOpMa o 6 T.HBJieHiH.

, 1 ‘Cj it jc v B ie  oCTiiin.ieHin M aru cT p aT a  P y - 
t el'H citaro  ropow a P a j o u a  ott, 2 (1 4 )  I iohh 
' r - 3a N . 239 6  ja io  c iio  je K .ia p a p iio , hto 

ciiHTb iio jp n jT . y cT p o iicT n a  m oceft
^ ll ,10p o rn  no  n u c th  B aceiiH oii y jn ip b i no  
■ llP a iu (‘Hiin b t ,  cifOTogoiiHH f t .  r o p o f l t  P a - 

p . c. c t .  coS^ioaenieM T.
,  "P a iu e H iio  k b  ckotoGo S hii ft . r o p o f l t  P a -
s c! L 3u- «y “ “ y  n f  _

^  T opronbixT , ycjiOBift ycTaHOBneHHbixT. 
Ha-a c T o a m a ro  n o sp a /ia , u  b t .  to h h o m t. npH- 

KT> yTEeplKJOHHOii cmT.tT.. 
b i \ 1Tal,I(’10 RL n P e ACTaB JeH in  in . F .  K a c t 

Ka3HaHeiicTBl. Bpew eH H aro s a j io ra  b t . 
t a  K- c - ( th k h m ii t o  s e i ib ra m i)  y  c e ro  

• l iJ a ra io .
^  ^ t ' . t o  nocT O aiiH aro  HiiiTeabCTBa M oero 

jb c a jT . b t .  X. ,ihh X. >ma N . 1869 r.
nOfliiHcaTb b u s  b  ,i>aMmiiio).

D . 3979. Ha'MAbHHKb 3 a n a ,\n .ti to  
tj f o p n a ?» O t:py?a-

y^B Q ftB  i cH jo  BceoGmaro C B ts tn ia , >rro b ł  
tp P 'a u e m n  c e ro  I ’o p H aro  O ajiy ra  b t ,  Ąom-
Iij 18  (3 0 )  Iio h h  c. r .  b t .  1 0  nacOBT, y T p a  
CV TT, npo iI3BOSHTbCH TOprH IleCpeSCTBOMT. 
V , a(r aHHi.ixT> oG-biiBjieHiii Ha nocTaBKy b i  
HareiliH 1669  r .  b t ,  O sp y isH w a  ^ o u G p o iicK ia  

' '3« h x  s o c o k t.  paS H bix i. copTOPT. H p a i -

M t p O B b  O i l  HOBblUICHHblXT, 1(T,HT. a  llMCHHO:
1. 1 "  TOHtllHHbl, 1 2 "  im ipiIH hl, 2 3 "  SJIlHbl, 

OTb 5 0  11 Oil. 311 UlTJKy.
2 . l ' / j "  TOJUIIIHbl, 1 2 "  UIHpHHbl, 2 4 "  S.UI- 

HM, OTT. 6 5  KOII. 3a UITJ'Ky.
3 . 2 "  T O im o iib i, 1 2 "  m npiiH bi, 2 4 "  s - ih h h ,  

ott, 9 0  k o ii. a a  n iT j’Ky.
4. 3 "  TOJIlHIt bl, 1 2 "  lL I I ip H H 2 4 "  S'HIHbl, 

ott, 1 p . 2 5  Kon. aa u iT j’Ky.
5. 4 "  To.iim inbi, 1 2 "  m npiiH bi, 2 4 "  j i h h h ,  

ott.  1 p .  6 5  k o ii. 3a liiT y ity .
6. PopOH.lbHMXT. S0 COKT. IV -j" TO lipilHH, 

o t t .  23  iron. 3a HiTyEy.
7. P ., p 6 11.11,11 bl XT, S°C0KT> 1 "  TOJimHHU,

o t t ,  17  n o n . 3 i m ry i iy .
8. I'opSH-ioBT., o t t .  l l ' / i  son. aa ru tyny .

IIpiiC Tynaiom iEi n  TOprauT., o 6 a3aH-b n p e s -
CTaBiiTb npsi o0T.Hr.EeHiii n a  3.1.1 o n .  6 2 3  p y 6 . 
u n a  H3s1;puiKii no  i ÓTiiniECHiii T O proB i. 15  
pyfi. c cp .

T o p m  3 t o  GysyTT. iip o ii3B ojH Tbcn n a  i a -  
k iix t ,  j ie  y c jo n i  ‘X’b , K abin  ói.i.in H aaiianeiib i 
KT, nepPMMT. TO fir-M i., a  th k h ic , n a < in  6 u - ’H 
HOMbiueHbi b t .  BapuiaBCEOH’b  JIuem iH K t s a  AS
5 5 , 6 0  u 64.

in .  I I o j ió p o B t ,  27 M hh 1 8 6 9  io s a .
2 - 3  u . «. T y S e.

1). 4095. R a d a  Opiekuńcza Zakładów  
Dobroczynnych Powiatu Olskuskiego.

Podaje do publicznej wiadomości, że w dniu 
21 L ipca (2  Sierpnia) r .  b. o godzinie 11 przed 
południem w mieście Olkuszu, odbywać się bę­
dzie licytacja głośna in plus od ceny rsr. 248 
kop, 34 '/2 na kupno domu Nr. 70 opatrzonego, 
a należącego do domu Schronienia wtemże mie­
ście.
1 — 3 Olkusz d. 1 Czerwca 1869 r.

N .  D .  4 1 0 S . K o m isa rz  A d m in is tra cy jn y  
C yrku łu  4 5  i ti M ia n a  W a rsza w y.

P o d a je  d o  w ia d o m o śc i p u b l ic z n e j ,  iż  p r a ­
w n ie  z a j ę te  n a  s a ty s f a k c ję  n a l t ż n o ś c i  s k a r ­
b o w y c h  i m ie js k ic h  ru c h o m o ś c i ,  a  m ia n o w i­
c ie : lu s t r a ,  ł u ż k a ,  s e r w a u tk i ,  k a n a p a ,  fo te le ,  i 
k r z e s ł a  m a c h o n io w e , o r a z  ż y ra n d o l  b rą z o w y , 
w  d n iu  18 (30 ) C z e rw c a  I 8 6 9 r .  o g o d z in ie  1 
z  p o łu d n ia  w d o m u  p o d  N r  22 5 6  p rz y  u lic y  
N a le w k i  p r z e z  l ic y ta c ję  z a  g o to w e  p ie n ią d z e  
w ięce j d a ją c e m u  s p r z e d a n e  z o s ta n ą .

W a rsz a w a  d. 3 (1 5 )  C z e rw c a  186 9  r .
1— 2 D o b ro n o k i.

X . I) . 4109 homisarz Administracyjny 
ily rk n łn  4 5  i  li 5/iasra W nr szawł/.

P o d a je  d o  w ia d o m o śc i p u b l i c z n e j , iż  p r a ­
w n ie  z a j ę te  n a  s a ty s fa k c ję  n a le ż n o ś c i  S k a r ­
b o w y ch  i m ie js k ic h  ru c h o m o ś c i ,  a  m ia n o w i­
cie : s o fa .  8 k r z e s e ł ,  4  s to lik i  i  b u fe t  j e s i o n o ­
w e, w d n iu  : 3 C z e rw c a  (5  L ip c a )  1869 r .  o 
g o d z in ie  12 w p o łu d n ie  w d o m u  p o d  N r  
22476  p r z y  u lic y  G ę s ie j p r z e z  l ic y ta c ję  z a  g o ­
to w e  p ie n ią d z e  w ię ce j d a ją c e m u  s p rz e d a n e  
z o s ta n ą

W a r s z a w a  d . 4  ( 16) C z e rw c a  1 8 '9  r.
1 — 2 D o b ro n o k i.

N. D  4110. Kom isarz Adm inistracyjny 
C yrkułu 4 5 i  6 M iasta  W arszawy.

P o d a je  do  w ia d o m o śc i p u b l ic z n e j ,  iż  p r a ­
w n ie  z a j ę t e  n a  s a ty s fa k c ję  n a le ż n o ś c i  s k a r  
b o w y c h  > m ie js k ic h  ru c h o m o ś c i ,  a  m ia n o w i­
c ie :  k o m o d a  s z e s lą g ,  s to lik ,  s t u ł  fo te l ,  k r z e ­
s ł a ,  s z a f*  je s io n o w e , łó ż k o  ż e la z n e  i t  p . 
p rz e d m io ty , w d n iu  2 0  C z e rw c a  i2 L ip c a )  
i8 6 0  r .  o g o d z in ie  1 z  p o łu d n ia  w d o m u  p o d  
N r . 225 5  p r z y  u lic y  N a le w k i p rz e z  l ic y ta c ję  
z a  g o to w e  p ie n ią d z e  w ięce j d a ją c e m u  s p iz e -  
d a u e  z o s ta n ą .

W a r s z a w a  d . 3 (1 5 ; C z e rw c a  1869 r.
1— 2 D o b ro n o k i.

N . D . 3 8 6 1 . p . o. Sekwestratora Skarbowego 
Powiatu Grodiskiego.

Podaje do powszechnej wiadomości, żo w 
dniu 13 (25) Czerwca r. b. to jest w Piątek o godzi­
nie 10 zrana na placu targowym w mieście 
Błoniu dopełnioną zostanie sprzedaż zajętych 
w dobrach Gole gminie Gass różnych przed­
miotów’, a  mianowicie: owce, krowy, świnie i 
bryczka, a to na satysfakcją zaległych podat­
ków skarbowych, tęż dobra Gole obciążają­
cych.

K a żd y  zatem  chęć  k u p n a  m a jący  po  z a o p a ­
trz e n iu  się  w  go tow iznę , w  m ie jscu  i  te rm in ie  
pow yżej w skazanym  znajdow ’a c  się zechce , k tó ­
re m u  p rzed m io t zalicytow -any po  o p ła c e n iu  z a ­
ra z  p rz y p a d a jąc e j z a  ta k o w y  n a le żn o śc i w y d a­
n ym  b ęd zie , a  ten że  p rz e d m io t n a b y w ca  sw o­
im  k o sz tem  z m ie jsca  u p rz ą tn ą ć  je s t  o b o w ią ­
zan y .
^Mszczonów d. 24 M aja (5 Czerwca) 1869 r.

Z y g m u n t D z ie rża n o w sk i.

N . D . 4 1 0 6 . P isarz Trybunału Cywilnego 
w W arszawie.

S to so w n ie  do a r t .  6 ^ 2  K. P . 8 . w isdom o  
c zy n i, ’ż na  A ndanie: 1. Zofji z ild c h e n ó w  no 
A le k s a n d rz e  K o tli, J e n e r a le  M a jo rze w o isk  Ce* 
s a r s k o -K o s y js k ic h  p o z o sta łe j wdow y; *2. A le ­
k s a n d ry  D o ro ty  dw óch im ion  R o th ; 3 . Zofii 
K u z e b ji  dw óch im ion  R o th ; 4 . K a ro lin y  M nrji 
dw óch im ion l io tb ,  p e łn o le tn ic h  p sn ie n , w sz y s t­
k ich  z d o chodu  od m a ją tk u  sw ego u trz y m u ją ­
c ych  s ię , w m ie śc ie  D re ź n ie  K ró le s tw ie  JSa- 
sk iem  z a m ie s z k a ły c h ; 5 . H e n ry k a -W in c e n te g o  
C h ry s l ja n a  trz e c h  im ion R o th  p e łn o le tn ie g o , 
A d ju ta n ts  S ta rs z e g o  S z ta b u  A rty le ry js k ie g o

W o jen n eg o  O k rę g u  P e te rs b u rg s k ie g o , w m ie­
śc ie  P e te r s b u rg u  C e s a rs k o - lio s y jsk ie m  zam ie­
s z k a łe g o . w szy stk ich  z a m ie s z k a n ie  p raw n e  do 
te g i, in te re s u  i ca łeg o  p o s tęp o w a n ia  s u b h a s ta -  
c y jn e g o  u T eo fila  T o m ick ieg o , A d w o k a ta  w 
W arszaw ie  p o d  N r .  5 1 9  z am iesz k a łe g o , o b r a ­
n e  m a ją cy c h , w p o szu k iw an iu  rs . 2 0 ,0 0 0  z p ro  
c e n te m  od d n ia  11 (2.1) L is to p a d a  186 8  ro k u  
w sum ie  rs .  8 0 0  z a le g ły m  i d a lsz y m , o ra z  k o ­
sztów  e g z e k u c y jn y c h  od A le k s a n d ra  P e tro w , 
o b y w a te la  pod N r. 6 9 6 , J a n a  M an u łe w icza  M aj- 
d a n o  L g łu -p o d  ]Sr. 1 2 5 2  i B az y leg o  T yyen h au - 
zen  Kz^ozyw s teg o  R ad cy  S ta n u  po d  N . lO od/9, 
w sz y s tk ic h  w W arszaw ie  z a m ie s z k a ły c h , j i k o  
wsf ó lw łsśc ic  e li  w iłyna p a row ego  i n ie ru c h o ­
m ości N r. 6 9 5 , 6 9 6 a , 6 9 7 a , 6 9 8  i 2 5 1 8 a , tu -  
dz ież  o d  T a łiło w sk ieg o . O bro ń cy  p rz y  R zą d z ą ­
cym  S e n a c ie  po d  N r. 1777, w^ż ju ż  p rz y to c z o ­
n e g o  B az y leg o  T y z e n h a u ze u  pod N r . 1 068 /9  
i J ó z e fa  R e rc e lli  R ad c y  D w oru  po d  N r. 6 9 6  
z am ie s z k a ły c h  w W arszaw ie , ja k o  S y ndyków  
M asy  U p a d ło śc i A le k sa n d ra  P e tro w , w y ro k iem  
T r y b u n a łu  H a n d lo w eg o  w V /a rszaw ie  w d n iu  
12 (24) P a ź d z ie rn ik a  186 8  r .  z ap a d ły m  m ia n o ­
w a n y ch , p ro to k u łe m  W alen te g o  Su  p ry  n ie  wi- 
t z a  K o m o rn ik a  p rzy  S ądz-e  A p e la c y jn y m  K ró ­
le s tw a  B ełsk ie g o  w d n ia c h  1 8 ( 3 0 ;  S ty c z n ia  
i 20  S ty c z n iu  ( i  L u te g o ) 1869  r .  sp o rząd z  <- 
neini^ ? .a ję te  i z a a re s z to w a n e  zo stb ły  w d ro d z e  
sądow ej p rzy m u szo n eg o  w yw łaszczen ia :

N IE R U C H O M O Ś C I, 
w W arszaw ie  p rz y  u licy  L e szn o  po d  N r. 6 9 5 , 
6 9 6 a , 6 9 7 a . i 698 , w g m in ie  M a g is tra tu  m ia s ta  
W arsz a w y  w C y rk u le  P o licy jn y m  V  i V I, p od  

ju r i s d y k c ją  S ąd u  P o k o ju  W y d z ia łu  IJ w W a r 
szaw ie , n a  g ru n c ie  d z iedzicznym  po łożone , p r a ­
wem w łasn o śc i de  eg zek w o w an y ch  d łu ż n ik ó w  
A l k s a n d r a  P e tro w , B az y le g o  T y z e n h a u ze u  
i J a n a  M an u lew icza  M a jd a n o  U g łu  n a le żą c e , 
p rz y b liż o n a  ro z le g ło ś ć  ty c h  n ie ru c h o m o śc i j e s t  
n a s tę p u ją c a : n ie ru ch o m o ść  N r. 695  m a d łu g o ­
śc i tro n to w e j o k o ło  ło k c i 14 0  a  g łę b o k o śc i 180, 
N r . 696  li t .  a ,  o g ó ln e j ro z leg ło śc i ło k c i k w a ­
d ra to w y c h  i 6 0 0 , N r. 6 9 7 a  d łu g o śc i f r o n to ­
w ej ło k c i 130, g łę b o k o śc i ło k c i 7 0  i N -m er 
G98 d łu g o śc i fro n to w ej ło k c i 130 , g łę b o k o śc i 
ło k c i 70 .

N a  g ru n c ie  z a jm o w an y c h  n ie ru c h o m o śc i 
z n a jd u ją  s ię  n a s tę p u ją c e  z ab u d o w an ia .

a )  N a  g ru n c ie  n ie ru ch o m o śc i N r. 695 :
1. D om  z c eg ły  p a lo n e j m u ro w an y  tr z y p ię ­

trow y  pod  d a ch em  b la c h ą  że laz n ą  k ry ty m , z 
p rz y b u d o w a n iem  p a rte ro w e m  p rz tz  ca łą  d łu ­
g o ś ć  f ro n tu  z c eg ły  p a lo n e j m u ro w an em , b la ­
c h ą  p o k ry te m , od ty łu  rów nież  j e s t  p rz y b u d o ­
w an ie  z c eg ły  p a lo n e j m u row ane  b la c h ą  k ry te .  
D om  te n  m ieści w so b ie  m ły n  p a ro w y  o 10*ciu 
g a n k a c h  czy li o 20  k a m ie n ia c h  z k o in p le tń e m  
u rząd zen iem  i p rz y b o ra in i z dw om a m aszy n am i 
ż e l  zn em i f a b ry k i  z a g ra n ic z .ie j  i T ro e tz e ra  z 
W arsz a w y .

2. B u d y n e k  z c e g ły  p a lo n e j m urow any  p a r ­
te ro w y , b lach ą  p o k ry ty , p rz y  k tó ry m  k o m in  
w ysok i z c eg ły  o g n io trw a łe j. B u d y n e k  te a  m ie ­
śc i w sob ie  k o tły  parow e i po łącz  ny  j e s t  z 
m ły n e m , k o ry ta rz e m  m u ro w an y m , B la ch ą  k ry ­
ty m .

3 . D o m e k  z c e g ły  p a lo n e j p o s taw io n y , b la ­
ch ą  p o k ry ty .

4 .  M u ry  dw a z c e g ły  p a ’o n c j z d a sz k a m i 
b la sz a n e in i, a  w ty c h  dw ie  b ra m y  d re w n ia n e .

5 . S ta jn ia  2 de^ek irz y  śc ia n y  m a ją ca , d e ­
s k a m i k ry ta .

6. S z o p a  z d esek  p rz y s taw io n a  pod d e ­
s k a m i.

1. S tu d n ia  b a la m i cem b ro w a n a , p rz e z  k tó rą  
ru ra m i ż e laz n e m i p rzechodn i w o d a  z s a d z a ­
w ek w d z ied z iń cu  b ę d ący ch  do m lv n a .

8 .  K o m ó rk i czy li ch lew k i z d e s e k  p o s ta -  
w .one  d e sk a m i p o k ry te ,  o 5  d rz w ia ch .

9. K u źn ia  z d e se k  zb u d o w an a  pod d ach em
0 je d n y m  korni m e b la sz a n y m  w ysok im .

10. S a d z a w k i dw ie  d rzew em  cem b ro w an e , 
k a ż d a  o b sad zo n a  w o k o ło  m lodem i d rz e w k am i, 
w p ie rw sz e j sad zaw ce  w ś ro d k u  j e s t  u rz ąd zo n a  
lo n ta l  c zy li s tu d n ia  z b a li d re w n ia n y ch , do te j 
z a ś  m o s te k  u rz ą d zo n y  z b rzeg u .

11- S p ic h rz  d w u p ię tro w y  z c e g ły  p a lo u e j 
m u ro w a n y  n ie  ty n k o w a n y , pod  d a ch e m  b la c h ą  
k ry ty m .

12. O g ró d  o b s z e rn y  z d rzew  k w ia tow ych
1 d z ik ic h , w k tó ry m  ta k ż e  j e s t  d rzew  ow oco­
w y ch  s z tu k  6 , w o g ro d z ie  z n a jd u je  s ię  a l t a n ­
k a  d e s k a m i p o k ry ta  n a  s łu p k a c h  d re w n ia ­
n y ch .

13 . M u r z c eg ly g p a lo n e j n ie  o ty n k o w a n y , w 
c z ę śc i n a u ru jn o w a n y , o d d z ie la ją c y  tę  n ie r u ­
c h o m o ść  od są s ie d n ic h  p o se s ji.

14 . K a w a łe k  p a rk a n u  z d e sek  w s lu p y .
15. P o d w ó rze  w części k a m ie n iem  po ln y m  

w y b ru k o w a n e . Z n a jd u ją  się tu  po łożone szy n y  
ż e la z n e  od  s p ic h rz a  i ze ś ro d k a  m ły n a  p o p ro  
w ad zo u e  p rz e z  ś ro d e k  u lic y  do n ie ru ch o m o śc i 
N r. 6 9 7 a  i 6 9 8 .

16. W p o d w ó rz u  d rz ew  d z ik ic h  ró ż n eg o  g a -  
tu  ik u  s z tu k  k i lk a n a ś c ie ,  o ra z  k a w a łe k  p rz e ­
g ro d z e n ia  z s z ta c h e t  z ł a t  rz n ię ty c h .

b ) N a  g ru n c ie  n ie ru c h o m o śc i N r. 69 6  li t .  a.
1 P a r k a n  z d e sek  w H u p y  d re w n ian e  od 

f ro n tu  u lic y  p o s taw io n y
2 . D om ek  w p ru s k i  m u r z b u d o w an y , d e ­

s k a m i p o k ry ty ,  o je d n y m  k o m in ie  m u ro w a ­
n y m .

3 . S łu p  w ysok i d rew niany , n a  którym  dzw o­
n ek  fab ryczny  ze  sznurem .

4. K lo a k i z d esek  p ostaw ion e  pod d eskam i 
o czterech  sed esach .

5. Szopa c z y l i  w ozow nia z d esek  zbud ow a­
na. pod pół dachem  gontam i krytym .

6. Ch lew ek z d esek  przystawiwny.
7 . Studnia  drzew em  cem browana z pom pą  

i korbą żelazną.
8 . D oły  na wapno dw a drzew em  cenibro*  

w ane.
c ) N ieru ch om ość N r. 6 9 7 a  stanowi ty lk o  

p la c  pu sty , n a  którym  z n a jd u je  s ię  jedyn ie:
1. S a d z aw k a  d o s ta rc z a ją c a  w ody do m ły n a .
2 . P arkan  z d esek  w s łu p y  drew niane.
3 . S z y n y  ż e lazn e  p rzech o d zą ce  p rz e z  g ru n t 

te j  n ie ruchom ości do m ag azynów , n a  g runcie  
n ie ru c h o m o ści N r. b9 8  b ęd ący c h .

d )  N a  g ru n c ie  n ie ru ch o m o śc i N r .  698 .
1. B u d y n e k  z d rzew a  p o s taw io n y , b la c h ą  

k ry ty .
2 . B u d y n ek  d ru g i j a k  p o p rz e d n i z^drzevra  

p o s taw io n y  b la c h ą  p o k ry ty , ob ad w a  s tan o w ią  
m a g a zy n y  zboża .

3 . D w ie b u d k i d re w n ian e  d la  szy ldw achów . 
4 4 . S z ta c h e ty  z ł a t  rz n ię ty c h .

5 . P a rk a n  z d e se k  w s łu p y  d re w n ia n e  po ­
s taw io n y .

G łów ną c zę ść  dochodu  s tan o w i k o n t r a k t  
p ry w a tn y  z in te u d e n tu rą  W arsz a w sk ie g o  W o­

je n n e g o  O k rę g u  W d . 13 K w ie tn ia  1868 roku  
n a  czas do  1 L u teg o  1874 r .  z aw a rty , a  p rz e z  
syndyków  m asy  u p a d ło śc i A le k sa n d ra  P e tro w  
p rz y ję ty  i p o tw ie rd z o n y , z k tó re g o  to k o n t r a ­
k tu  p ły n ie  dochód  o k o ło  trz y d z ie śc i k i lk a  t y ­
s ięc y  ru b li s reb re m .

O b sz e rn ie jsz e  o p isan ie  pow yż z a ję ty c h  n ie ­
ru chom ości, z n a jd u je  s ię  w ak c ie  z a ję c ia  u  
s p rz e d a ią  d y ry g u ją c e g o  T e o fila  T o m ick ie g o  
A d w o k a ta , w W a rsz a w ie  pod  N -rem  5 19  z a ­
m ie sz k a łe g o , zaś zb ió r o b ja śn ień  i w a ru n k i 
sp rz ed a ż y  w K a n c e la r j i  P is a rz a  T r y b u n a łu  tu ­
te js z e g o  złożone, p rz e jrz a n e  być m ogą.

Z a ję c ie  w k o p ia c h  doręczono :
1. K o n stan te m u  fc ą C K ie m u , P isa rzo w i S ąd u  

P. k o ju  W y d zia łu  i i .  w W arszaw ie  pod  Nr. 
79 0  u rzę d u ją ce m u  n a  rę c e  w łasne .

2. J  W. K a lik s to w i W itk o w sk ie m u , P re z y ­
den tow i M ias ta  W a rs z a  vy, w W arszaw ie  pod  
N r. 387  u rz ę d u ją ce m u , n a  ręce  W in c e n te g o  
K ę p iń sk ie g o  u rz ę d n ik a  teg o ż  M ag is tra tu .

O budw om  d n ia  2 2  L u te g o  (6 M arca}  1869 r .
"W niesiono do k s ią g  w ie cz y s ty ch  n ie ru c h o ­

m ości W arsz a w sk ic h  N r. 695 , 6 9 6 a , 6 9 7 a  i 6 9 8  
w W a rsz a w ie , d n ia  14 (2 6 }  K w ie tn ia )  1869 
ro k u , z aś  w d n iu  d z is ie jsz y m  do  k s ię g i z a -  
a re sz to w a ń  w K a n c e la r j i  P is a rz a  T ry b u n a łu  t u ­
te jsze g o  n a  te n  cel u trz y m y w a n e j, w p isan em  
zo sta ło .

P ie rw s z a  p u b l ik a c ja  z b io ru  o b ja ś n ie ń  i w a­
ru n k ó w  s p rz e d a ż y , o d b ę d z ie  s ię  n a  a u d je n c ji 
ja w n e j T ry b u n a łu  C yw ilnego  w W arszaw ie  
p rz y  u lic y  D łu g ie j pod N r . 5 4 9  p o s ied z en ia  
swe o d b y w a jąceg o  o s ro iz in ie  10-ej z r a n a  w 
W y d z ia ie  I ,  d n ia  9 (2 1 ) L ip ca  18 *9 r.

S p rz e d a ż ą  d y ry g o w ać  będ zie  T eofil T o m i­
c k i, A d w u k a t p rz y  S ą d z ie  A p e lac y jn y m  K ró ­
le s tw a  P o ls k ie g o , k tó re g o  z a m ie sz k an ie  je s t  
w yżej w sk az an e .
W a rsz a w a  d. 28  K w ie tn ia  (10  M aja ) 18G9 r .

R a d c a  D w o ru , Z g ó rsk i.-
W yw ieszono  na  ta b lic y  w sa li u s tęp o w e j 

T ry b u n a łu  C y w iln eg o  w W arszaw ie .
W a rsz a w a  o. 28  K w ie tn ia  (1 0  M aja) 1869 r .

R ad c a  D w o ru , Z g ó rsk i.

N. D. 4107. P isarz Trybunału Cywilnego 
w W arszawie.

S to so w n ie  do a r t .  68 2  K . P . S . w iadom o czy­
n i,  iż n a  ż ą d a n ie  Zofii z ł l i lc h e n ó w  po A le k ­
s a n d rz e  R oth  J e n e ra le  • M ajo rze  w o jsk  c e s a r ­
s k o ,-R o s y js k ic h  p o z o sta łe j wdow y; 2 . A le k ­
s a n d r y  - D o ro ty  dw óch im ion  R o th ; 3 . Z o fii- 
E u z e b ii dw óch im ion R o th ; 4. K a ro lin y -M a rji 
dw óch im ion  R o th , p a n ie n  p e łn o le tn ic h , w szy ­
s tk ic h  z dochodów  od 'm a ją tk u  sw ego  u t r z y ­
m u jący ch  s ę , w m ieś. ie  Dr* źn ie  K ró le s tw ie  
S a s k ie m  z a m ie s z k a ły c h ; 5 . H e n ry k a  • W in cea - 
t e g o - C h r y s t ja n a  trz e c h  im ion  R o th  p e łn o le t­
n ie g o , a d ju ta n ta  s ta r s z e g o  S z ta b u  a r ty l e r y j ­
s k ieg o  w o je n n eg o  O -g u  P e te rs b u rg s k ie g o  w m. 
P e te r s b u r g u  C e sa rs tw ie  R o sy jsk ie m  z a m ie s z ­
k a łe g o , w sz y s tk ic h  z am ie sz k an ie  p ra w n e  do 
n in ie js z e j ' e g z e k u c j i  i c a łeg o  p o s tę p o w a n ia  
s u b h a s ta c y ju e g o  u T eo fila  T o m ick  e j o  A d w o ­
k a ta ,  w W a rsz a w ie  pod  N r. 5 l 9  z a m ie s z k a łe ­
go , obrane, m a jący ch  w p o szu k iw a n iu  ru b . s r . 
2 0  0 0 0  z p ro c e n te m  od d n ia  i 1 (2 3 ) L is to p a d a  
1 868  r .  w su m ie  rs .  8 0 9  z a le g ły m  i d a lsz y m , 
o ra z  k o sz tó w  e g z e k u c y jn y c h  od A le k s a n d ra  
P e tro w  o b y w a te la  po d  *Nr. 6 9 6 ; J a n a  M au u le - 
w icza  M a jd a u a  U g łu .p o d  N r. 1252 i B azy le g o  
T y z e n h a u z e n a  R zeczy w isteg o  R ad c y  S ta n u  
pod  N r. 1068/9 , w sz y s tk ic h  w W arsz a w ie  z a ­
m ie s z k a ły c h  j a k o  w spó łw iaśc ic ieJ i m ły n a  p a ­
row ego  i n ie ru ch o m o śc i N r. 6 9 5 , 69Ga, 6 9 7 a , 
6 9 8  i2 5 1 8 a ,  tu d z ie ż  od T a filo w sk ieg o  O b ro ń ­
cy p rz y  R zą d z ący m  S e n a c ie  p od  N r. 1777 , 
w yż ju ż  p rz y to c z o n eg o  B azy leg o  T y z e n h a u z e u  
p o d  N r. 1068 /9  i J ó z e fa  K e rc e łl i  R ad c y  D w o ­
ru  pod  N r . 6 9 6  zam ieszk a ły ch , w W arsz a w ie  
ja k o  sy n d y k ó w  m asy  u p a d ło śc i A le k s a n d ra  
P e tro w , w y ro k ie m  T ry b u n a łu  H a n d lo w eg o  w 
W a rsz a w ie  w d . 12 (24; P a ź d z ie r n ik a  186 8  r. 
z a p a d ły m  m ianow ’an y ch , p ro to k ó łe m  W alen ­
te g o  S u p ry n iew ic z a  K o m o rn ik a  p rz y  S ą d z ie  
A p e la c y jn y m  K ró le s tw a  P o ls k ie g o  w d . 2 2  
S ty c z n ia  (3  L u teg o ) 1869  r. s p o rz ą d z o n y m , 
z a j ę tą  i z aa re sz to w a n ą  zoetała :

N IER U C H O M O ŚĆ ,
w W arsz a w ie  p rzv  ulicy  Ż y tn ie j pod  N . 2 3 1 8 a  
w gm in ie  M agistratu m ia sta  W arszaw y , n



B ło c h in , u s tan o w io n y m  z o s ta ł op i° ęy„rs*»’
wnym Tomasz, Snwliński obywatel * rn;ej sce 
w e  po.l Nr. 7831 '• mimona. ',  " fl.
Józefa Niwiński go louu ^ ‘ ^ V y e r s k i  
wyższego nieletniego Blochiua, Jan ^„Je- 
obywatel w Warszawie pod Nr. 1 4.) ll,janO'> 
szkaiy, opiek u n«-m przydanym zosta 
wany i dalei opieka ta za n eletnie ,,0 rri- 
na d iitU. Li-ytacja zacznie a;ę od -u ^jjety 
3,389 kop. Id na monetę sre‘m ą  lu” |ci ra. 
bankowe. Vadium złożyć należy w 1 ' |,an- 
rs. 600 w monecie srebrnej lub bil*'1*1' .(;jni 
kowych. Taksę i warunki przcjrr.ee .|ne. 
tak w Kancelarii Pisarz .  Trybunału t y  
go W i działu III, jako leż w miesz,;an!“ 
p ę ta jąc e *0 sprzedaż Seweryna Koza' ^  
sklep**, Patrona przy Trybunale Cy*0't ' j 
Warszi wie, w Warszawie przy ulicy Jim* 
pod 7 r 233 zamieszkałego.

W a r s z a w a  dnia 2 (Id) Czerwca lob
Sew ery n  K m a r z e w s k i ,  P a t ron .  ^

c y r k u l e  policyjnym V  i VI, prd juris* ykcją 
Sądu PoKoju Wydziału II w Warszaw ę, na 
gruncie en tiieutycznym z ktorego opłaca s ę 
czyigszu rocznie rs. 5 k. 40 do kasy ekonomi­
c z n e j  miasta Warszawy polor ona , do ogoltiej 
masy upadłości Aleksandra Petrow należąca, 
i  jes t  w posiadaniu tychże, mająca długości z 
frontu około łokci 121', a szerokości łokci 80.

Na gruncie tej nieruchomości znajdują się 
następujące zabudowania:

1. Doui z drzewa zbudowany, parterowy 
dw óch kominach murowanych, nad dach gon 
tami kryty wyprowadzonych.

2. Parkany dw a z desek w slupy d re w n ia n e
postawione.

3 . Komórki z desek zbudowane pod dachem
deskami krytym.

4. Kloaki z desek pod deskami.
5. Sztachety z l a t  rzniętych.
6 . ' Ogród sztachetami i parkanami z desek

O g r o d z o n y ,  w którym mieści s*ę drzew owo co- 
wych około sztuk 35.

7. Studnia drzewem cembrowana z pompą 1
l o r b ą  drewnianą. '

w  nieruchom śni tej niemi* szkają wcale 
lokatorowie opłacający komorne.

Obszerniejsze opisan e powyż zajętej nie­
ruchomości, znajduje się w akcie zajęcia u 
sprzedażą dyrygującego Teofila lonnckiego 
Adwokata, w Warszawie pod N. ol 9 zamieszka­
łego, zaś zbiór objaśnień i warunki sprzedaży, 
w Kancelarji Pisarza Trybunału tutejszego 
złożone, przejrzane być mogą.

Zaięcie w kopjach doręczono:
1. Konstantemu Łąckiemu Pisarzowi Są- 

du  Pokoju Wydziału II. w Warszawie, pod Nr. 
790 urzędującemu, na ręce własne.

2. JW. Kalikstowi Witkowskiemu, Prezy­
dentowi miasta Warszawy, w Warszawie pod 
Nr. 381 ursędującemu, na ręce Wincentego 
Kępińskiego urzędnika tegoż Magistratu.

Obudwom d. 22 Lutego i6  Marca) 15bJ r. 
Wniesiono do księgi wieczystej powyż za- 

ięt-j nieruchomości, w Warszawie dnia 1-. ( - 6 ) 
Kwietnia i860 loku, z-ś u dniu dzisiejszym 
do księgi zaaresztowań w Kancelarji Pisarza 

' Trybunału tutejszego na ten cel utrzymywanej 
wpisane zostało. _

Pierwsza publikacja zbioru objaśnitn i wa­
runków sprzedaży odbędzie się na jawnej au­
diencji Trybunału Cywilnego w Warszawie 
przv ulicy Długiej pod Nr. 549 posiedzenia 
swe’ odbywającego o godzinie 10  z rana w 
Wydziale I-ym dnia 9 (21) Lipca r. b.

Sprzedażą’ dyrygować będzie Teofil Tomicki 
Adwokat przy Sądzie Apelacyjnym Królestwa 

Polskiego, którego zamieszkanie jes t  wyżej 
wskazane. . „„„a

Warszawa u. 28 Kwiet (10 Maja) 1869 r.
Kadca Dworu, Zgórski. 

Wywieszono na tablicy w sali ustępowej 
Trybunału Cywilnego w Warszawie.

W arszaw a  d. 28 Kwiet. (10 Maja) 1869 r.
Kadca Dworu, Zgórski.

gruntu, żadną, obcą, własnością nie przedzie  
lonego, a przybliżona rozległość ich wyno­
sić może około włók 15, mórg 4. czyli około 
dziesiatyn 232, sażeni 1585, a mianowicie.

a) Gruntu  ornego około dziesiatyn 189,
3&Ż6D1 1472.

b) Ł ą k  około dziesiatyn £0, sażeni 1795.
c) Placu  pod zabudowaniami i ogrodami 

około dziesiatyn 7, sażeui 1645.
di R esz tę  zajmują  wody, drogi, miedze i

wygony. , ,
W łościanie  są  odseperowam, gleba ziean 

klasy I I I  i III, pszenną i żytnia, dobra te 
przeżyna m ała  rzeczka  bez nazwiska, sadza­
wek jest  5, gospodarstwo trzypoiowe.

W dobrach tych są  zabudowania dworskie
następujące:

1. Dom z cegły surówki na  podmurowaniu 
z kamienia polnego postawiony, słom ą k ry­
ty, o dwóch kominach murowanych, nad dach 
wyprowadzonych, z wystawką z desek słomą 
krytą ,  w szczycie przymurowane są  kurniki 
z cegły słomą kryte

2. Piwnica murowana i z drzewa słomą

^ K l o a k a  z drzewa deskami kryta, o je ­
dnym sedesie. , ,

4. Z ab u d o w an ie  z cegły surowej n a  pod­
murowaniu z kamienia polnego, mieszczące 
w sobie zabudowanie, stajnie, dwa spichrze, 
dwie obory, wszystko pod jednym dachem 
słom ą krytym. W wozowni znajduje się 
sieczk rn ia  z maneżem tabryki Gdańskiej

5. Owczarnia z cegły surowej na podmu­
rowaniu z kamienia polnego zbudowana, sło-

m 6 .k Rtodoła o sześciu k lepiskach z cegły 
palonej na  podmurowaniu z kamienia polne­
go postawiona, słomą kryta, z młockarnią  
bez maneżu fabryki Gdańskiej.

7 Zabudowanie mieszczące w sobie s t a j ­
nie i obory w części z cegły palonej,  & z re ­
sz tą  surowej wybudowane, słomą kryte .

8  Chałupa z drzewa w węgieł postawio­
na  słomą kryta, o jednym kominie murowa 
nym nad’ dach wyprowadzonym, chałupa  ta  
w połowie należy do uwłaszczonego włośc.a
niua. , . ,

9. Chałupa z pacy na podmurowaniu z ka­
m ienia  polnego słomą kryta, o jednym k o ­
minie murowanym, nad dach wyprowadzo-

Następnie  po ogłoszeniu 3ch publikacji
zbioru objaśnień i warunków sprzedaży, -v d.
7 (19) Maja 1869 r ,  ż l  Maja 12 Czerwca i 
1869 r. i 4 (16, Czerwca 1869 r  T rybunał  
Cywilny w Warszawie wyrokiem daty  4 (16) 
Czerwca 18(9 r. wyznaczył termin do przy­
gotowawczego przysądzenia dóbr Kzęa*ow 
w Dowiecie Łęczyckim pod junsoykc ją  bądu 
Pokoju w Łęczycy, dawniej w Gubernji W ar­
szawskiej a  obecnie Gubernji Kaliszskiej p od 
względem Administracyjnym zaś pod wzglę­
dem- Sądowym pod jurisdykcją  Trybunału 
Cywilnego w W arszawie położonych, wraz z 
przyległościami i przynależ)tościami wyżej 
opisanych, na d. 30 Czerwca (12 Lipca) )869 
r. godzinę 10 z rana, w Wydziale I-ym tegoż 
T rybunału  w którym to terminie licytacja za 
czy n ić  s ę  będzie od sumy rs. 5 ,6 0 0  przez 
popierającego wierzyciela postąpionej.

jW arszaw a  d. 4 (16) Czerwca K 6 9  r. _

nym.

Pisarz Trybunału,
Radca Dworu Zgórski.

N . !->• H O I. P isarz Trybunału Cywilnego 
w Warszawie.

Stosownie do art. 682 K. P. S. wiadomo 
czyni,  iż na  żądanie Józefa ta Magmiskiego, 
Adwokata przy Sądzie Apelacyjnym Króle­
stwa Polskiego w Warszawie przy ulicy P o ­
dwale pod Nr. 523 zamieszkałego, zamiesz­
kanie  zaś prawne do tego interesu i całego 
postępowania subbastacyjnego u Seweryna 
Kozarzewskiego, Patrona przy Trybunale 
Cvwilnvm w Warszawie przy ulicy M osto­
wej pod Nr. :33  w A arszawie zamieszkałe­
go, obrane mającego, w poszukiwaniu sumy 
r s  i 0 0 " z procentem prawnym od dnuv 12 
<24)’Czerwca 1867 r. i kosztów egzekucyj­
nych od Julji z Karłowskich Lewińskiej po 
Tóztfie Lewińskim pozostałej wdowy, wła-
ii Y CU UW V— .
Józefie Lewińskim pozostałei  
ścicielki dóbr ziemskich Rzędków, na  s ta ro­
stwie Łuków, w powiecie Łukowskim, gu- 
jjernji Siedleckiej zamieszkałej,  a zamie­
szkanie prawne w Warszawie pod Nr. 523 u 
J a n a  Zapaśnika  obrane mającej,  protokołem 
Józefa  Kurman, Komornika przy Trybunale 
Cywilnym w V\ arszawie, w dniu 16 i28) Sty­
cznia  1S69 r. sporządzonym, w drodze są d o ­
wej przymuszonego wywłaszczenia, zajęte  i 
zaaresztowane zostały:

DOBRA ZIEM SK IE  
Rzędków, z przyległościami i przy należyto-
e _ •  : ... + i i i <t rrfi n l r*AVinvunuii) *-■ T ► n * - . . ■
ściami. w paraiji  i gntime Mazew, dawniej w 
O-gu i P-cie Łęczyckim, gubernji Warszaw- 
fckiei obeciiie w powiecie Łęczyckim, guber- 
uji Kaliszskiej, w jurisdykcji 8 ądu Pokoju w 
Łęczycy położone, prawem własności do 
egzekwowanej dłużniczki Julji z^ Karłow­
skich Lewińskiej po Józefie Lewińskim po­
zostałej  wdowy należące, zaś wdzierżawnem 
posiadaniu W acława Józefowicza za  k o n t ra ­
k tem  urzędowym przed Napoleonem S tę -  
powskim Rejen tem  w Warszawie, d. 14 (26)  
Czerwca 1861 r. sporządzonym, od dnia 12 
<24, Czerwca 1861 r. do tegoż dnia i m iesią­
ca  1870 r.  za cenę roczną rs: 1,350 us tano­
wioną i co la t  t rzy  z góry na  każde tren,urn 
wymagalną, zostające,  księgę wieczystą ma­
jące,  poszukiwaną wierzytelnością hypote-

^ ^ W ł a d a i a  się z jednego kawała

10. Chałupa jośmioraki) z drzewa w słu­
py na podmurowaniu z kamienia polnego 
s łom ą kryta, o dwóch kominach murowanych 
nad dach wyprowadzonych Chałupa ta w -/, 
częściach do dworu, a w •/. do uwłaszczo­
nych włościan należy

11. Chlewków 5 z drzewa słomą krytych, 
ż k tórych dwa dworskie, a trzy do uw łasz ­
czonych włościan należą.

12. Chałupa z cegły surówki słomą kryta, 
o jednym kominie murowanym, nad uąch 
wyprowadzonym.

13 Dwa parski z drzewa ziemią kryte.
1 4 . Dwie studnie, jedna drzewem cembro­

wana, a  druga kamieniem polnym, obie z żu
rawiami. ,

1 j .  Ogródek kwiatowy i owocowy, w k tó ­
rym j e s t  drzewek owocowych sztuk 87 i r ó ­
żne krzewy.

16. Z a  owczarnią pod Nr. 5 opisaną jes t  
k i lk a  drzew owocowych i dzikich.

Inwentarz  żywy i martwy, oraz młocarnia 
z maneżem, do dzierżawy Józefowicza n a ­
leżą. . . , .

Obszerniejsze opisanie powyz zajętych i 
zaaresztowanych dóbr, znajduje się  w akcie 
zajęcia u sprzedażą dyrygującego Seweryna 
Kozarzewskiego Pa trona  w Warszawie pod 
Nr. 233 zamieszkałego, zaś ■ zbiór objaś­
nień i warunki sprzedaży w Kancelarji P isa ­
rza  T rybunału  tutejszego złożone, p rze jrza ­
ne być mogą, w Wydziale I.

Zajęcie w kopjach doręczone:
1. Janowi Stępo wskiemu Podpisarzowi, 

p. o. Pisarza  Sądu Pokoju w Łęczycy, wtem- 
że mieście urzędującemu, nu ręce własne.

2. Andrzejowi Kom&ckiGoiu, Wójtowi 
gminy Mazew, do kiórej  dobra Rzędków na ­
leżą, w tejże wsi Mazew urzędującemu, na 
ręce  własne.

Obudwom dnia 8  (20i Lutego 1869 roku. 
Wniesiono do księgi wieczystej powyż za ­

jętych i zaaresztowanych dóbr w warszawie 
oma 18 Lutego <2 Marca) 1869 r., zaś w dniu 
dzisiejszym do księgi zaaresztowań w Kance­
larji  P isarza  T rybunału  tutejszego na ten 
cel utrzymywanej wpisane zostało.

Pierwsza publikacja  zbioru objasuien i wa­
runków sprzedaży, odbędzie się na  audjen- 
cji jawnej T rybunału  Cywilnego w Warsza­
wie, przy ulicy Długiej  pod Nr. 549 posie- 
nia swe odbywającego, o godzinie 10  z rana 
w Wydziale I dnia 7 (19, Maja 18(9 r.

Sprzedażą dyrygować będzw Seweryn K o­
narzewski Pa tron  przy  Trybunale  Cywilnym 
w Warszawie, którego zamieszkanie jes t  wy­
żej wskazane.
Warszawa, (1 28 Lutego (12 Marca) 1869 r. 

Radca Dworu, Zgórski. 
Wywieszono na  tablicy w sali ustępowej 

Trybunału  Cywilnego w Warszawie. 
W arszaw a d. 28 Lutego (12 Marca) 1869 r  

Radca Dworu Zgórski.

N. D. 4105. Wyrokiem Trybunału Cywil­
nego w Warszawie daty 1 (13: LLtopada 15(8 
roku pomiędzy Stanisławem M rotm wskim oby­
watelem, właścicielem domu Nr. 1654-D tamże 
w Warszawie zamieszkał* m, jako głównym 
opiekunem nieletniego Włodzimierza Blochin, 
po niegdy Józefie % Antoszewskich i Lljaszu 
małżonkach BLchin w małżeństw ie spłodzo­
nego pozostałego syna, jako Sukcesora Apo* 
lonji z Niwińskich i Tomasza małżonków An­
toszewskich prrez głowę matki swej śp. Józefy 
Katarzyny i ” voto Blo-hm. 2° B u c ' , tudzież 
Józefem Niwińskim obywatelem powyższego 
nieletniego przydanym opiekunem na Czystem 
pod WarsiŁHW^ /.Hłnio^z-knlvtu i lift rxocx to^oA 
nieletniego czyniącymi prrez Seweryna Koza- 
rzewskiego, Patrona przy Trybunale Cywilnym 
w Warszawie, w Warszawie przy ulicy Mosto­
wej pod Nr. 133 zamieszka! go działającymi 
z jednej,  a wspóL-ukcesorami po niegdy Apo- 
lonji z Niwińskich i Tomasza małżonkach An 
toszewskich pozostałemi, jako  to: Ti odorem 
Ksjt tanem Antoszewskim otiywateiem w imie­
niu własnem, oraz jako  głównym opiekunem 
nieletniej M.rjanny Magdaleny pO niegdy Apo- 
lonji z Niw ńskich i Tomaszu małżonkach An­
toszewskich w ma'iestwie spłodzonej pozosta­
łej córki pod Nr. 1-I45D, Feliksem Antoszew­
skim obywatelem, jako powyższej nieletniej 
przydanym opiekunem pod Nr. )445, Antonim 
Franciszkiem obywatelem pod Nr. 1445 Ą  w 
Warszawie zam eszkalymi, tudzież Stanis ła­
wem Markiem Antoszewskim obywatelem z za­
mieszkania i pob\tu niewiadomym, pozwanymi 
niestawającymi z drugi-j strony zapadłym, na­
kazanym został dział roajutku ruchomego i 
nieruthomego po Apolonji z Niwińskich i To­
maszu małżonkach Antoszewskich pozostałe­
go i w tej dro Ize w razie niemożności oogo- 
dnego podziału w naturze, sprzedaż nierucho­
mości w Warszawie pod Nr. l 4 ł5 D p « l  żonej 
do spadku należącej nakazaną została i do d a ­
nia opinii, czy.i niei uchomosć ia dogodnie ,v 
naturze podzieloną być nroże, lub w tazie prze­
ciwnym do jej oszacowania biegli wyrokiem po­
wyższy m mianowani zo s ta ł , a guy biegli do 
tej czynuości mianowani, niepodzielność w n a ­
turze zaopinjow ali i opinia ich wraz z taksą 
werokiem Trybunału Cywilnego w Warszawie 
daty 24 Lutego (8 Marca) 1869 roku zatwier­
dzoną została, przeto w tlalszein postępowaniu 
dziaiowem wystawia >ię na sprzedaż publt-

3 V 14JK n  . eruchom t ś<5 w W a r s zaw ie  pod  > r .  1
przy drodze prowaozącej od ulicy Wielkiej na 
gruncie emfiteutyeznym położona, przez bie­
głych przysięgłych n a  rs. S,3ś9 kop. 14 osza 
cowanij, któr^ składaj^:

1. Dorn z drzewa wyst..^ iony o parterze 
gon te mi kryty.

‘2 . Komorki i  desek gala.owych zbudowane.
3 Grui.t łokci kwadratowych powierzchni 

3 iuOO uiiarj nowo-polski*j, w którym znajuu- 
ia sie drzewa owoio ve i krzewy stanowiące

ogr° d s i • 1 ' I ’N ie ru c h e m o ść  tę  p o s .a d a j ą  n ie p o d z ie in i e  
S u k c f s o ro w ie  A p o lo n  i z N iw iń s k ich  i Toma-za 
m a D o ak ó w  A n to s z e w sk ich  wyfcej w y ra ż e n i  i t y ­
tu ł  w łasnośc i  j e s t  u s ta lo n y .  O b s z e r n i e j s z e  o p i ­
san ie  z n a jd u je  się w ta k s i e  p rze*  biegły> h
sporządzeń, j  i do akt  sprzedaży w Trybunale
złożonej. Sprzedaż odbywać się będzie w 7Vy* 
bunale Cywilnym w, Warszawie przy uli<y Dłu­
giej pod Nr. T49 przed W .  Kokowskim, A^e- 
surem tegoż T-ybunalu, który po odbyciu w 
óniu 31 ąNl-rca (12 Kwietn a  ̂ I860 r .f pier 
wszej publikacji zbioru objaśmeń i warunków 
Si rzedaży oraz przygotowawczego przysądze­
n i  na dz.tń 14 (2G) Maja 18-9 r. godzinę 10 
z rana. Następu e po odbyciu w tymże dniu 
pru.ygotciwawcżego priysądżeuia, relegowany 
Asesor, tcuuin do o.-tateczneco przysądzenia 
nieruchomości danej Nr. 1445-D, wyznaczył no 
dzień 16 ) 2 d  Czerwi a 1Ć69 roku godzinę a 
z południa, w którym ostateczna sprzedaż w 
Trybunale Cywilnym w Warszawie przed tym­
że delegowanym Asesorem prry ulicy Długiej 
poi Nr. 549 w Wydziąle III  niezawodnie od- 
oędzie się. Nadmienia się w końcu, że obe­
cnie w miejsce Staniclawa W rotnowskiego 
opiekuna glownego nieletniego Włodzimierza

N. D . 4098. P raw nie  zajęte  objekta, j aktf. ^  
m eble jesionow e, g ard ero b a  i bielizna j
naczynia kuchenne i t. p. w W arszaw ie
( ] 8 ) ’Czerw ca r. b. o godzinie 10 rano na
bowio i w d. 9 (21) b. m. o godzinie 10 ran 
Nowem mieście przez publiczną licytacją SP 
dane będą.

Władysław Karwowski, K o m o r n i k -

N . D . 4097. P raw nie zajęte w drodze cft 
kucji sądowej m eble palisandrow e, o rz e c h 0 ’ 
jesionow e, m achoniowe, fortepian , lustra, 
ry, m iedź i mosiądz, bu telk i, koń, kroW»i ^ 
i t. j). przedm iotu w dniu  6 (18) Czerwca '
o godzm ie 11 z ra n a  na  targ u  za Żelazną ^
mą; zaś w dniu 9 (21) b. m. i r. o godziM0 , 
z ran a  n a  ta rg u  przed trzem a Krzyżam i w >y jc
szawie, a  w dniu  13 (25) b. ni. i r. o god**®?
11 z ran a  n a  placu głównym przed  oberżą: ^  
W ola  za W arszaw ą przez publiczną licr** 
sprzedane będą. ,

Walenty Supryniewicz, Kom. przy S.

N. D . 4099. W  dniu 6 (18) Czerwca r:si°'o godzinie 10 rano , m eble palisandrow e, jeS‘ 
nowe, lustro, garderoba, n a  targ u  Grzybów \^

• 1 ' r\ / \  Cl______ a   » .,.1.1,, nlll" - J  -----7 O ------  ' O W -JjO'
ry i w dniu 9 (21) Czerw ca t. r. meble nia° j4
niowe i jesionow e, zegar, lustro, na  t a r ^
Ż elazną bram ą w W arszaw ie, przez pubfic2llł
licy tację sprzedane zostaną.
1 — i Popławski, K om ornik.

ZAP0ZYVY EDYKTALNK  
I ŚLEDCZK. 

BL I30B L I KrB CYJIJ.
N. D. -V7/-V. nempuKi'ficKiU  

H cnpannm r Ab u  w « Ih iA iuiiu . 
BbisbiBaeTb P a p in a  Ułam h B paiinl-1'0 ,<i 

npy  o in , IlcflJiapK , w e-rejeft ryóc]-ii|Cf
ropow a IIci'poKOna. u u u t  o t . i j h u i  
Kt.c'ra cBoeio atirreżi>CTua, j,afibi m>M»V. śi*i ^ *........ —........... ; rt -
30 ż we fi OT-b Htiate nncaHBaro uac-ia, s01 >
o cnoeMT. KECTnnpef)bina.Hin, h j h  
F.iuncb B-b a jtin iii-t Cyyb Bbicjyj1' ti
npaionopa cocTOHBinarocn uo co6o.Tnet" ()-
u x -b j i . iy ,  nb iipoTHBiioMb cjyMafi, 1,0 
tiAotio c-b hhmsi Oy^eTb uo 3UK0 Hy.

IIcrpoKOBb Jim  17 (29) Man 1869 i<R 
II[ie,n,c'bj,:iTCJhCTByioinift CyybK- 

Xuejeiici.iS.
* * *. iż®"'

Zapozywa Szaję D aw ida i B ra jnd lę  111"ZuiipUAJ' ti V —---x
ków  N ejm ark  garkuchnią  u trzym ujących,1 ^
ście gubernjalnen: Petrokow ie z a m ie s z k a ^  
a obecnie z pobytu niewiadom ych, aby W 
dni 30 od daty  niniejszego ogłoszenia d0  ̂ f  
o m iejscu teraźniejszego swego pobytu, ’l jl* 
osobiście do Sądu tutejszego się zg ło sd b .,/ 
w ysłuchania w yroku w własnej ich spfft 
to pod dalszem i sku tkam i praw a.

P etrokow  d. 17 (29) M aja 1869 r 
Sędzia Prezydnjący, C h n iic liń sk ty

    —   .,0

N. D. 3883. C y,\u  IlcnpanuineM ‘ti
tłu  a u  u i a n'b ILtui/icb ff

IIpn3binaeTb UapiHHHy <I>aóuiueBCKy^;/ 
TejitHHiiy ,ąepeBtm K yxapu  riinm.i /Ii1 J .  
Ilaouita. o y*3xa, iiw he nu nECTy #  A 
ci-Bit HI usntcTHyio, żtiOhi bt.LIPO tli,..-. -  u - 1 . filii* <P
SHCfi co .tun ofriiitriJetm t H a c r o a m a r o  « p 
KBiuiacb P’t- npucyTCTiiiii sytmimiro L)K p
BMcAyii iania  npnropopa, ii-in we na 
Cyib" o HkCTł. CBoero npoObinama. 

i- Iljiomrb Mas 10 (22) jhh 186J 
IipejctjaTCjibCTRyiomiii Cy*b«i 

llonojBopcKi *h
■At

Zapozywa M arjannę Fabiszew ską AZżUpOZyWiŁ i- T v ,
chary  gminy D ro b in  Pow iatu  Płockteg (af1 ( 
nie  z pobytu  niew iadom ą, aby celcnt W) JL, 
n ia  w yroku w przeciągu dni 3 0  staW  ^ef 
Sądzie tutejszym  lub też pow iadom iła ° 
swego zam ieszkania.

P ło c k  d. 10 (22) M aja 1869 r - ._ 
Sędzia P rezydujący, NowodworS1'

w Drukarni Rządowej Okręgu Naukowego Warszawskiego.—Za pozwoleniem Cenzury.


